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x  Lwów, 2. stycznia.
■ (y ) Jedną ze spraw, która głośna 
\v swoim czasie — dviiś przycichła, 
jest sprawa petlurowskiej emigracji 
w  Polsce, przyczean powód tej ci
szy tkwi w  dokonującej się likwśda- 
cji tego czynnika. Wracają na Ukra
inę, Posłuszni sowieckim wezwa
niom i obietnicom, zwijają stare 
sztandary, aby stanąć pod nowym 
znakiem — gwiazdy, sierpa i miota 

T ej ibądź co bątdż doniosłej, a 
starlmnem milczeniem pokrywanej 
sprawie należy się kilka stów choćby 
— wspomnienia. Oto zjawisko sa- 
mo nie jest żadsi-ą niespodzianką. 
Emigranci polityczni z nad Dniepru 
stracili fakryoznte swą rację bytu z. 
chwilą, gdy upadły nadzieje na bli
skie wstrząsy rewolucyjne i wojen- 
.132 we wschodniej Europie. Jedynie 
bowiem w  razie nowych powikłań 
mogli liczyć na ur/eczywistiuerie 
swych pragnień, na powrót do stron 
rodzinnych inny, niż dzisiejszy od-

twrót, Ideologia w ięc tej grupy była 
na wskroś wojenna i musiała skapi
tulować wobec idei pokoju i odbu
dowy, wszechwładnej dziś.

Z tego punktu widzenia .zjawisko 
likwidacji emigracji ukraińskiej w 
Polsce jest tedy konieczne. Nic jesi 
jednak konieczną fonna toj likwida
cji. Porusza'ją w  części wywiad, n- 

• dzielony dwa tygodnie temu przez 
S. Petlurę przedstawicielowi „R-uss- 
pressa“ . Jest on przepojony goryczą 
i rozczarowaniem, wyaawaiąd pod 
adresem Polski szereg zarzutów, a 
których niektóre są niesławne, inne 
ieduaik nastręczają więcej trudności 
w t xi parci u.

Nastrój, z jakim emigranci ukra
ińscy opuszczają. Polskę, nie jesf 
t wdzięcznością. W  zapomnienie -także 
poszło fcrnterstrwo broni, zawarte V' 
r. 1920, ustępując miejsca rozżaleniu 
I bódaj, żc najsilniejszym motywem 

tym rozdźwlęścu nie są ma:ter»ń- 
ne niedomagania życia obozowego, 

lale niechęć, z  jaką część opiuji pol
skiej traktowała, tych wygnańców 

Niejednokrotnie dawano im do 
zrozumienia, że są kłopotliwym cię- 
żawin, łącząc ich pobyt w  Polsce z 
„polityką awantur’’. Zapominano je
dnak przytem. że -rząd Czechosło
wacji, prowadzący ostrożną polity
kę tchórzliwego oportunizmu, z 
inomna skwaplśwościa p^zj-gamiu 
■fceSkie emigracje -poSty caoe, jta-iąc 
m nie tylko asyl, aie opiekę i po 
lancie. W  ten sposób,’ nauczony 
jZteśowem doświadkrzerdem. gra na 
jrzyszłość. 1 moment ten silnie pod- 
creślił Petlura, mów-iąc: ..Korzy- i
striejsze sa wa-runki żre;a w C u- 

yChosłowacji. gdzie . ukr. kilclrgei;.'-:. 
podobnie jak rosyjska, 7ti*Ua/.-łu 
!«'• do pracy, .sov.g aniŁiS\»a w-w\- p f y  
po mocy i anrtsj szyci: w;>! j v  <, wy-.:■.
kól u kr. uniwersytet. Dzięki jc:m: 
s p a d k i przejścia do bolszewików
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Lwów, 2. stycznia.

(N.). Umiarkowane stanowisko 
ks. metropolity Szeptyckiego w o- 
statnim konflikcie w łonie partji trą
dowej podziałało na t. z. ..niezawi
słą grupę’’ z pod znaku Petrusze- 
wieza bardzo deprymująco-

W  kołach inteligencji ukraińskiej 
przeważa obecnie opinia, że przez 
swoją obecną powściągliwość w o- 
statnim kryzysie w ukr. kom. naro-
.aaBBTiłmf t»igEBawaiygpttfiaafftâ MBBgBMMBwsaBBB

ze strony tamtejszej kolonii sa sto
sunkowo riadllfic’ ’.

W  -procesie likwidacji ukr. emi
gracji w  Polsce na uwagę zasługuje 
nadro i ten ss&czegół, żc jest ona 
fragmentem w robodie sowje-ckiej, 
zmierzającej za w-szelką cenę do 
rozkładu i rozbicia wszelkich ośrod
ków emigracyjnych w Eurbpie, tak 
rosyjskich, jak ukraińskich. Odlbywa 
się to dragą nacisku na odnośne rzą
dy i agitacji destruktywnej wśród 
<amych emigrantów. A jeśli pod u- 
w aga weźmie się daleko sięgające 
wpłj wy inspiracji sowieckiej, tru<ł‘ 
no oprzeć się podejrzeniu, że tu i 
ówdzie również cfżęść -opinji publicz
nej nieświadomie pracuje ad majo
rem -głoriam Moscoviae.

W  Polsce akcja ta uwieńczana 
.rosiała pełnym sukcesem. Przeciw .

| nrcy „polityki awantur’’ usnąć mo
gą -na latirach. Równą satysfakcję 
ma ; rząd sowiecki. Nic tylko bo
wiem .'zniszczył niepokojący go oie- 
ment, ale nadto miedzy nim a Polską 
w i kopał przepaść głęboką nieuino- 

•śfci i rozczarowania. Podwójny ten 
tryumf nic jest zwycięstwem pol
skiej idei państwowej, ale raczej bo
lesnym dowddeih idi krótko wzroez- 
ńłbści.

O - i - »

Senesz łusskaja BsMfc.
TBęfo-tiein od- naszego fcoresponuenta.f 

Warszawa, 2. stycznia.
(M). Z Londynu komunikują, żc 

Benesz p rze la ł rządowi angielskie
mu wyjaśnienie w sprawie traktatu 
Czechosłowacji z Francją. W yja- 
śiiijfnia te starają* się rozprószyć 
•.iitzadowolenic Anglii i zaznaczają, 
że Czechy nie przyjęły żadnych 
zoboti iązaii wojskowych wobec 
Francji na wypadek wojny z INieiu-
U rl Eil 4 m ---- r\---

latmłsffliansS? stornnki Sj-lt- 
cz :;tn t z Ei.łpr'8.

(Tcicionem od r-sn -go  k-sresponUeiiła) 
Warszawa, 2. stycznia-

(Mi). Z Aten telegrafują, że rząd 
jy o  -słowiański zagroził Bułgarii 
ierwanieni stosunków ib, płoniaty- 
cznyeh. >c*r!vd;ic garnizony, wzdłuż
gran u. r  tmiż otfzymaiy rw *
ta z goioircści do wymarszu.

dowym ks. metropolita ostatecznie 
zerwał stosunki z Petruszewicow-
aami i w najbliższym czasie zabie
rze się ze zdrową częścią społe
czeństwa ukraińskiego do realnej 
pracy w kraju.

Motywy zmiany orjentacji ks. 
metropolity przypisać należy wzro
stowi bolszewickich tendencji wśród 
obozu ukr. emigracji.

teferącjt kr. Zamopkias0 
w Bsrtawit

(Telefonem od naszego koiespondejwa■) 

Watszawa, 2. grudnia.

(M). Hr. Zamoyski, k tó 'y  przy

jechał wczoraj do .Warszawy, od
był zaraz konferencję z prezesem 
Rady Ministrów Grabskim, dzisiaj 
w pt/ludnie przyjęty był P. Zanioy- 
ski na audiencji przez Prezydenta. 
Rzpltej. poczeiii konferował z kie
rownikiem Min. spraw zagr. p. Ber-r ■■
tonim. Odpowielź. swoją p. Zamoy
ski da dopiero po zorientowaniu się 
w sytuacji politycznej i- odbyciu 
szeregu rozmów z działaczami pań
stwowymi i parlamentarnymi.

(Telefonem od naszego koresp.)
Warszawa, 1, stycznia.

(M.) Kota urzędowe przeczą po
głoskom o rzekomem ustąpieniu mi
nistra Sosnkow -kiego ze stanowi
ska ministra spraw wojskowych 
w związku ze sprawą powołania 
marszałka Piłsudskiego na ązeła 
sztabu. M: mster Sosnkowski wraes 
f. powrotem do Warszawy d-jjir 
.. stycznia.

O -

infsreiai'. kolejswa» spsi?  
razfetsźa jazdy.

(Telegra iw  ..Gazet-.- L w  o  wslde!“ . >' 

Warszawa, 2. stycznia.
10. bm. w sali konierencyjnei 

Min. handlu i przem. rozpoczną się 
obrady międzynarodowego zjazdu 
kolejowego, jako daiszy ciąg pierw
szej międzynarodow ei konfcreucji 
dia koiejdwegd rozkładu ia/.dy. któ
ra się odbywała w Nicei w  ciągu 
roki’ minionego. z.jtżdzię weźmie 
udział 10 państw, a mianowKR: Au- 
glja. tEąeigja, Eraucja. C *2Chosiov.a- 

Estonja, Lotw-a. Ausu*ja, Szwaj- 
carja, Włochy i Niemcy, ora/ dele
gaci międzynarodowego towarzy
stwa wagonów sypialnych. Zjuzć 
potrwa 2 do 3 dni. Omawianą będzie 
sprana komunikacji bezpośrednie-' 
pomiędzy Włochami. Francją, Szwai 
*rrją  i Polską, a państwami ba-ł- 
.yc-k-iemi.

\

Hsioroizn! przepis w Warszawie.
(Telegram „Gezety LwowsldeJ".) u

Warezawa, stycznia. • 
W  myśl dotychczasowej trady

cji Pan Prezcdent Rzpltej przyjmo
wał w dniu 1. utycziiia 1924 życze
nia noworoczne. O godz. 10 rano 
zgromadzili się w  Belwederze 
wszyscy' urzędnicy kancelarii cy 
wilnej. sdjutautary generalnej, 
szwadron i kompania przyboczna. 
Prezydenta Rzpltej. W  ich imieniu 
złożył Panu Prezydentowi najlep
sze życzenia pomyślności na nad
chodzący rok szef kancelarii cyw il
nej* p. Lenc. Pan Prezydent Rzpltej 
życzenia przyjął ia.-.kawie. za nie 
podziękował oraz ze swej stroju' 
zkdyl w-żajemne życzenia pomyśl 
notci. 'iló-wua uroczystp^ć sklą.da- 
iii;V. życzeń noworocz-nycli odbyła 
P.ę na Zatni-u Królewskim, w salacii 
marrmir-owej i waweisMid-j. Sale : 
świetlice Zamku przyirra-io na uro
czystość staremi Juikitumi i dywn- 
uattti. O godz. (Z43 na gtówny- pł>- 
'Kńi..r,- Zamki! -'urzybyła kompa
nii i!i:-nur»/\ya żc waRtd.cler-.i i o:- 
i- '..-slią. O godz. Hi oilozial s/.wa- 
JriMiu przy^c.m-ego zaciąumi? ' *’ -

tę w  %di Mirowskiego. Równo
cześnie wzdłuż Nowego Światu ) 
przed Zamkiem zgroniadziły się 
grupy ludzi irragnącycłi widzieć i 
witać Naiwyżczegp Dostojnika 
Rzpltej wr pien.nrz.ym dśniu Nowego 
Roku. O godz. 10 zaczęły ptnzcd 
Zamek zajeżdżać pojaczdy dygnita
rzy państwowych, cztonków R zą «|  
Rz.pke;l. O godz. 10.25 przyjechał z 
Belwederu Pan Prezydent Rzpltej 
w  towaiTystwic szefa kanelarji cj i  
yyHnej p. Lema. generahicgo adju-4 
ttAita jvułk. Zaruskiego i ad.śatarrfió-'W 
przylłocaiycii por. Imszkic wicza i  

j^or. tforodeckicgo. -W pięć minut- 
póżn.ej orszak, w touny serdeceaiit4 
przez zgTomad/joilą wrrdtnż dtrugf 
miblićziiość. przybjd do Zamku. Nać 
tycliniiast po przybyciu Pan Prezy
dent Rzpltej. przybrany w odz-nak  ̂
W ielkiej Wstęgi l>rł Ićak-gO. ])-- 
.•pr/ejś-chi wzdłuż frontu kompan? 
rionorowel. przj-jęty u st<S» ■-cho- 
<LiAv e lów nyc!; przt-:- dyrektor
pri-IOśCli;. dyp,Ońfclc. —TfteęO. J'-1
;, r 7 -or-ł-;; c! y C /1.■,- /cisi ępCęOlyręJf tnJ*l 
i-y ,>i:i dvi>:(.-ui;:lvcy.nego, u-
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się do kapHcy na cichą Msze
św.> odprawigną przpz 'księdza ka- 
pełauai Pana Prezydenta RSzpłtah 
Po skończonej Mszy św„ Pan Pre
zydent w otoczeniu szefa protokołu 
•dypiomaty-cznego, szew kancelarii 
cywilnej i adiutanta generalnego, 
przeszedł do saii marmurowej. Je
dnocześnie do Zaniku poczęli na
pływać -przedstawiciele Schnu j 'Se
natu. najwyższych władz państwo*, 
wych, ciała dyplomatycznego l or- 
gaiEcacji społeczny cli.

Około godz. 11 przybył do Zam
ku J. E. ks. kardynał 'Kokowski, 
przyjęty u stóp schodów przez szc- 
ia kancełarji cywstoej i generalne
go adiutanta. J, E. kardynałowi od
dał honory oddział szwadronu przy 
bocznego w  sali marmurowej. J. E. 
przeszedł do sali tronowej, poezem 
generalny adiutant zaanonsował J. 
Eminencję Panu Prezydentowi Rze
czypospolitej. Po audiencji. ks.kar
dynał, odprowadzony przez szew 
kancelarii cywilnej i generalnego 
adiutanta, .opuścił Zamek. Pan Pre
zydent Rzpitej przyjął następnie 
przybyłych w międzyczasie eto 
Zamku Marszałka Sejmu Rataja o- 
raz Marszałka Senatu Rzpitei p. 
Tnimpczyńadego. Gabinet Mini
strów zgromadzi! się równocześnie 
w komplecie w sali tronowej i na
tychmiast po ukończeniu audiencji 
pp Marszałków Sejmu i Senatu zo
stał pTzyjęty na łącznem posłucha
niu przez Prezydenta Rzpitej.

W  imieniu Rządu złożył Prezy
dentowi życzenia w  krótkich, set-- 
tłocznych słowach Pan Prezes Racy 
(Ministrów Grabski. Pan Prezydent 
•Rzpltej za życzenia podziękował i 
nawzajem życzył członkom Rządu 
pomyślnego dla Rzpltei i ohy-watełi 
'wyniku ich pracy, puczem Pan Pre
zydent Rzpltei rozmawiał czas 
dłuższy, z wszystkimi poszczegól
nymi wiłjfńikemi Rządu. W  między*-- 
czasie w sali rycerskiej zebrał stę 
korpus dyplomatyczny, akredyto
wany przy Rządzie Rzpltei. Na da
ny znak Pan Prezydent Rzptei, po. 
przedzony przez dyrektora proUi-

P o b ® ± n e ' ż y c z e n i a
Na marginesie francusko-czesko-słowackiej.

CTelegrani w ta sny ,,Oai«ty Lwowsk/T

Pogranicze polsko-sow.
2. stycznia,

Z Moskwy donoszą: Rządowe
koła sowieckie uważają zawarcie 
znanego układu inięcfzy Francją a 
Czechosłowacją za zdarzenie donio
słej wagi politycznej dla Sowietów.
Utrzymują bowiem, że układ ten, 
zawierający tn. in. specjalną klauzu
lę co do wspólnego unormowania 
stosunków między państwami za- 
chodnierni a Rosją sow., ma na eciu 
wzmocnienie rołi Francji przy roz
strzygnięciu kwestii rosyjskiej. Cze
chosłowacja zaś zobowiązała się
pośredniczyć w ton zagadnieniu 
w ten sposób, aby Sowiety, finalizu
jące rokowania z Francja, ostatecz
nie zrezygnowały z koncesji polity
czno - ekonomicznego popierania

Francji, jak również i Czechosłowa
cji. Wedle projektowanego układu, 
ekonomiczna ekspanzia Francji f  
Czechosłowacji n* Wschód raa być 
prowadzona na wspólnym gruncie, 

j przy zastosowaniu jednakowych 
i metod oraz środków. Nujciekaw- 
| szoiu jest. że prasa sowiecka dopa- 
j truje się w fakcie sojuszu francusko- 
j czeskiego odchylenia się Francji od 
, swej dotychczasowej polityki wobec 
J  Polski, której role obecnie odstępu

je Czechosłowacje szczególnie w 
kwestiach wschodnich.

Chyba zbytecznem byłoby do
dawać, że pogląd ten jest całkiem 
nieuzasadniony, a raczej ma wyra
zić „dezyderat" ze strony Sowie
tów, które oddawna marzą o tern,

Niemców, co wyjdzie na korzyść j niczką.
aby poróżnić Polskę z jej sojusz-

kołu. w  towarzystwie Prezesa Ra
dy Miuistrów i Ministra spraw za
granicznych wyszedł zc :'ali mar
murowej. Korpus dyplomatyczny' 
powitał Pana Prezydenta ogólnym 
ukłonem, na- który Pan Prezydent 
odpowiedział. Jego Eminencja nun
cjusz apostolski wygłosił do Pa tu 
Prezydenta z miejsca swego prze
mówienie. Po ukończeniu przemó
wienia J. E. nuncjusza apostolskie
go Pan Prezydent Rzpitej odczytał 
pwotą odpowiedź.

Po wygłoszeniu swojego przc- 
inówieiiia Pan Prezydent RzpHtj 
źibfiżył się do J. E,. nuncjusza apo
stolskiego, -przywitał się z nim, po- 
uze.m przywitał sic kolejno z wszy- 
stkiirti sżetaini imsfi z igraiiiozujcli
i ich członkami. Po ukończeniu cer
cie'Pań (''rezydent RzpHej pożegnaj 
Zi-brktyeil ogólnym ukłonem i po
wrócił do sals marmurowej. Po u- 
kończenHi przyjęcia korpusu dyplo
matycznego, Pan Prezydent R/nbej 
udzielił w sali marmurowej poslu-

HAURICE LŁBLANC. ł b d )

nm  i mieil
f m U i .  t «r«c. ttohMW. Ewfeuwtó*-*

iCiąg da!s?y)'.
— W  dwie godziny później, po 

śmierci Elfrydy i po fajerwerkach z 
dziupli spróchniałego dęba nastąpi
ło drugie spotkanie się nasze nu 
Polimeii-aux-Ećcs. Worski spał w te 
dy. pijany jak bela, Konrad toż sa
mo. Otto zaś trzymał straż. Może
cie wyobrazić sobie, jak skwapliwie 
wyzyska t sposobność uzupełnienia 
niycli informacji wiadomościami, 
pozbicranehli w ciągu dwu lat o 
człowieku, którego eałetu swem 
uikczenmeni sercem nienawidzi!.

Namówiłem go wtedy, by po- 
wykręcał naboje z rewolwerów 
W orskiego i Konrada, a zostawi! j 
nich tytko osłonki. Następnie w rę
czył nu Otto zegarek i notatnik 
swego pana oraz pusty medalion 
podając zarazem fotografię jogo 
matki, którą zeska mato wał tira by? 
parę miesięcy temu, irtrr-yirwj-y 
W orskiego w litęduem mmiennaur.: 
że on sam zgubił' tę fotografję 
Wszystko to posłuż jdo mi nazw 
jątrz do zaszachowania -przesądne
go maniaka mojemi „czarodziejskie 
m;’’ sztuczkami. .'W ten to sposób 
zaznaczyło się współdziałanie Ot

ulona ze mną.

- . Dobrze - przyznał Patrycy 
. - aleś mu ty przecie nic -zlecił w y
prawić na lauitcii świat Worskilgo.'

—• Natora.liuie, że nie.
- - Skądże izatem ta pewność?
-  Myślisz, że Worski .nie od

gadł w ikońc-u sam. czemu ę Konar 
przypisać winien dotkliwą swą, po
rażkę?... Sądzi:;.-,, żc drugą ladaco,

rUtio. «»<-. przewidział tej ewentual
ności? Możcch; obaj pewni być co 
do tego. Worski, z .swych więzów 
zwolniony, nic omieszkałby usunąć 
d'<.Hydiczas(>\vc-g(.) zatisznżką — żu
aw. no', by pomśc/ć jego zdradę, jak, 
by -napowrót wejść w  posiadanie 
pięódoesięcsi tysięcy franków, zdo
bytych na siostrach A.rchignat. U- 
>r.cedził go wiec Otto: miał łupnie, 
trudny przed sobą — obezwładnio- 
nv.- ledwie dyszący, łachman istny 
/.łowicka. W  ten zewłoik żyjący 

wymierzył zadem cios. Co więcej, 
pójdę dalej. Tjrfci tchórz, jak Otto.

c zadał nawet cios-u. Zostawił po
mostu Worskiego tu drzewie, by 
'dychał tam jak pies. Sprawiedliwo
ści stało sii zadość w  ten sposób, 
'esftśtie teraz zadowoleni, ęwzyja-f! 
•iolc, ciekawość wasza zaspokojo- 
na do syta?...

Patrycy i Stefan mriozeii, przeję
ci ważeniom, uprzytaorkajac sób&e 
obraz, którego wizję straszliwą wy. 

o fały słowa don Pcrenny.
No, tło — mówił tenże z do» 

broóusarayni iiśnriccłiem — widzę,

chama posłowi nadzwya/aiftemu i 
jielnomocnemu ministrowi Jego król. 
Mości króla tłartjl. Nadzwyczajny 
poseł wrę czyi Panu Prezydentowi 
Rzpltej w  Imieniu Jego król. Mości 
króla Dam# odznakę; Wielkiej Wstę
g i Orderu Słonia. Insygnia tego or
deru są tętni samarną insygniami, 
które nosił król polski August U. Po 
audiencji, nadawyczajuy poseł i peł
nomocny minister, odprow-radizt>iiy 
przez dyrektora protokołu Uyploan*- 
tyozego, powrócił na salę rycerską 
W  czasie audiencji posła duiisfeiego, 
posKózdyahie grupy przedsUwi-cicd 
dudinw-ieńsłrwa wszystkich wyznań, 
itajwyższych władz sądowych, Nąj- 
wjIżs/au Izby k-omlruli Państwa, G. 
U. L., gcuęraficji, deiegaltów Sejmu i 
StT,atu, utriwersytotu i ismydh szkół 
■wyższj:ch, y/ładz naćjSkJcłj iśPiowiń-' 
cjonahiy dr, - wyższych urzgdaików' 
trtifiisterjalnycłj. reprezentanci prasy 
oraz przedstawiciele organizacji spo
łecznych i narodowych, /groma 
dzii-i się w gabinecie króle-w.sikim, w

tżc słuszność miałem', -nie żącktjąc od 
was wyroku ,na nr.ic.fscu, Medyśmy u 
dtóp dębu irueh -przed sobą człowie
ka, chwytającego się jeszcze życia. 
Widzc, że bart obu dmbów moich 
byłby załamał się nieco w  decydu
jącej chwili... ! liart mego iTzccicgo 
przyjaciela również, -prawda, W e
sołku? Ty, który smutku —  atti’ iez 

■ -ul« znosisz?— I ta też z wąn£ 
drodzy moi. Myśmy nie z tycb, kto- j 

■'iv.y na zimfio sądzić i uderzać sadol- i
ni. Jednak   przywieść nam sdbie
•jia pamięć należy perwersyjnie — 
•potworne instynkty tego 'człowfieka, 
jego ofiar trzydzieści i okmdeńetwo 
zumie, a wyraihiowane —  a wtedy 
zgrktzdmy się wszyscy Im  to, iż do
brze się stało, żeni prawo sądu nad 
uku i wyroku oddał w  ostatniej 
instyjneji w wiadan-ie ślepego losu, 
który orzekisizy wyińiar karyg uczy
nił odj/owiećzialiiiym jej wykanaiw- 
cą tego rijogodzrwca. Ottona. Niech
że się pełni jego wola...

Na horyzoncie -zwolna topniały 
brzegi wyv>y Sairdk. Zniknęły 
wreszcie w mgle, w' której niebios 
opona i toń morskich roztoczy w  
jeden perłowy bezmiar spłynęły...

UniiSdi • wszyscy trzej. Myśl 
uwzysfckidi trzech -zarówno snura 
się dokoła tej wyspy zamarl&i na 
której skon wfesnymi patrzaii o- 
czyirra —  wyspy, szałem obłędnym 
jednego człowieka pchniętej w  odi- 
tuet -zagłady. Przybysz, którego

krżffcwskiej garderobie, śyr>raJni krć 
lc-wskiej. sali audscncjor.alnej i sań 
CanaJJeta. Pan Prezydent, poprze- 
dzony przez dyrektora protckoig 
dyplomatycznego, wszedł aa sak, 
etrsan-ibifową i przeszedł przed ze- 
branymi. Pan Prezydent wTsbichal 
pittcdewszjstkiem życzeń, ułożo
nych przez J. E. ks. biskupa pżo- 
wego wojsk po-iskicii Gahi i przy
w ia ł się z wszystkimi towarzj.orzą 
mi mu prałatami. Przeszedł nasręp- 
nie do przcdstawścjeli hmycii wy 
znań i od wszystkich przy jutowa ■ 
krótkie życzenia. Następnie Pan 
Prezydent -przyjmował życzenia od 
przedstawicieli sądu apelacymege, 
prokuratorii generalnej, sądm oikrę- 
goweugo, trybunału admńrif.tracyjr«e- 
go, najwyższej Izby kontro!! IGń- 
stwa, prżed.stawfcteia Sejnni i Sena
tu, G. U. L. i .przedstawień?! i-lrezy- 
diium Rady Ministrów P. K, O., P. 
K. K. P„ prozesa Sfowarzysgenia 
wc-tcraiiów 1-Sb.l r„ korni.-:ji kedyfi- 
kacypiej. kapłfnł orderów Orla Bia
łego i Odrodzena Pohki;, przedsta
wicieli senatów wyiżrw-.-cji -nc/e!, 
waj-szau.skich, a wr«jSżxie wods-ted1 
do gene-raucii, na -czele którfei stał 
szef sztabu generalnego Jenem! d 
izśi St. Haller, który złożył Pąńu 
Prezydentów? krótkie życzenia hmc- 
iucrai aranji. Pan Prezydent p.ve- 
szedl następnie do Drzeds.fawicie»ii 
samorządu m. Wairszawy. imicn-ietu 
których witał Pana Prezydenta z 
Rudy miejskiej sLoi- ;n. WąiUza.wy 
sen. Baliński. Następńio Pau Prozy* 
-d-out przyjął życzenia od przed'-;ta 
wicieli prasy oraz od przcdstavvi- 
oioti długiego szeregu instyfucii i cr 
gpoi-zacji ss>o!eczny-Qh j narodow-ych 
Po wysłuchaniu w.s/.ysćkich życzeń 
i łK» powitmifu się z zebranymi. Pm, 
Prwcydout RtzipKej wygłosił do zc- 
bnamych jwzemówieiik. Rrzcmócit* 
nil© to zostało przyjęte przez zebra ' 
uy-ch on tuz jaatycfinyj ni oklaskam' i

P rre-

I

g{vi';rcymi okrzykami -na cześć i 
zydenta i Rzpiitej. Na leni*uroczy
stość została zakrnifczonm Pan Pre
zydent po krótkim odjJuczytiPii ;«i- 
wmcił d<> Belwederu.

 jg
niedługo rnoże, przypadek sra inią 
siTrowadz?, zasianie tam ślady iii J  
zróżiuniałego dlań draiuatu: odnlc- 
dzic wejście w  podziemia, zapuści 
się w  ich groty i .komnaty śmierci 
stanie zdumiony w sali Kamienia- 
Cuda? i krypt grobowych cofnie 
się z przerażeniem przed rciskła
dem ?®czqitków' śmiertelny cii Eifrj- 
dy i Konrada, by. szukając uciec:.' 
kj przed wtóreniem strajki i we m. 
natknąć się na rozpocznie o -pomstę 
do nieba wołające, rozkrzyżowan- 
aatk wiatraki, szkielety sióstr A-rcU 
gnat. Oderwarwszy zaś od nic" • 
spojrzenie umęczone, sect ając zd- 
la od w u yj lUrotc.bkich punktu 
wolnego by oku i duszy spocząć 
3ać, ochłonąć, uyrzy na. Dobna: 
aiUk-Fćes. obok -kamienia, ra któ
rym ku wiecznej rzeczy pamtcc- 
wyryto słowa proroctwa o Łrum 
nach frzydteiesbi i czterech Kobie 
fcach, zawisłych ma (drzewcach.. 
ujrzy od wichrów morskich koły
sany olbrzym, kształt Worski ego 
jak zbrodnia obwfrry. samotny i żc- 
ło?my ibk InAaką niedóła.... Kościec 
odarty ńiż i  ciała —  jesatcze przez 
krłdri i ptactwo nocne szTaffiosaiy.

(G . *■ n.)
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Oburzenie- w Sofji z powodu mo»j? Zankowfe. — Prasa serb1 
saa żąda zarządzsń wojskowych. —  Nadzieja zażegnania ko *

fiiktu.
{Telegra*! „Qa«ty Lwów 3kł^u.|'

Pa śntBrci generała Burta.
(Telegram „Gazety Lwowskiej**)

PRZEMÓWIENIE NUNCJUSZA 
APOSTOLSKIEGO.

(Tel. „Qazety Lwowskiej11).
Warszawa, 2. stycznia.

Panie Prezydencie! Członkowie 
'ciała dyplomatycznego czują się 
szczęśliwymi, iż mogą się-zebrać w 
[pierwszym dniu Nowego Roku, aby 
spełnić ten miły obowiązek złożenia 
iW aszej Ekscelencji w  imieniu swo
ich monarchów i naczelników' 
państw, oraz w swem własnem 
imieniu najszczersze życzenia osobi
stego szczęścia, chwały i pomyśl
ności dla Jego kraju. Uświęcony 
przez całą ludzkość g: wyczuj w y
miany życzeń noworocznych jest w 
raniej rzeczy bardzo wzruszający. 
Jest on specjalnie uzasadniony dla
tego, że jest dowodem wziiićmiiej 
przyjaźni i wspaniałego poczucia 
braterstwa ludowy Nabiera on zna
czenia wzniosłego, gdy sic nadarza 
sposobność wypowiedzenia tych ży 
czeń szczęścia pierwszemu obywa
telowi danego kraju, z którym łączą 
nas stosunki bliskiej i szczerej 
Przyjaźni i nadzieja współdziałania 
iv urzeczywistnieniu międzynarodo
wego pokoju, najwyższego eeiu 
wszystkich dusz wzniosłych- Niech 
nam więc woiuo będzie złożyć ży 
czenia, aby nadchodzący rok obda
rzył rycerski nERl polski tymi 
wszystkimi warunkami, które go 
wyprowadzą na drogę świetności, 
wskazaną mu przez jego wspaniale 
tradycje. Niech Twórca wszelkiego 
dobra bodzie dla Wadź ej Ekscelen
cji i dla Waszej pełnej chwały Oj
czyzny hojny w  swoich darach, a- 
by Nowy Rok stanowił dla W asze
go kraju nowy okres pomyślności 
narodowej, oraz jedną z najświet
niejszych epok dziejowych Polski 
odrodzonej.

ODPOWIEDŹ PANA* PREZY
DENTA.

Księże Nuncjuszu! Pragnę na- 
samprzód podziękować za życzenia, 
jakie Wasza Eminencja wyraził 
przed chwilą w imieniu dostojnych 
monarchów i naczelników państw, 
których przedstawiciele są tu obe
cni, a których Wasza Eminencja był 
wymownym tłumaczeni. Jestem nie
zmiernie wzruszony tak gorąccnii 
•Głowami, zwróconemu ku Polsce, a 
szczęśliwy jestem, że mogę stwier
dzić, iż stafouawny zwyczaj obcho 
dzenia dnia Nowego Roku z wymia
na życzeń, tak pomiędzy puszcze- 
gólnenii osobami, jak i narodami 
odpowiada całkowicie najgłębszym 
uczuciom 'ludów, które nigdy je 
szcze tak, jak w  dobie dzisiejszej, 
'nie życzyły  wszystkim dobrobytu i 
pomyślności, przez które pokój rno- 
'że być zapewniony. Uczucia te naj
wierniej odpowiadają intencjom Pol
ski, w  imieniu której jestem rad 
wyrazić Waszej Eminencji, a przez 
Waszą Eminencję wszystkim Jego 
godnym kolegom życzenia, które 
składam ich dostojnym monarchom, 
naczelnikom państw' i ich ojczy
znom. T y  Księże Kardynale, który 
jesteś przedstawicielem władzy du
chownej, wynoszącej się ponad 
■wszystkie różnice ras i języków, 
racz wysłać błogosławieństwo Bo
że na ten Nowy Rok, który się roz
poczyna, aby zgoda i braterstwo 
zapanowały między narodami.

PRZEMÓWIENIE PANA PREZY
DENTA DO WSZYSTKICH PRZŁ& 
STAWICIELI W ŁADZ PAŃSTW.

'  I SPOŁECZEŃSTWA.
Warszawa, 2. stycznia.

Serdeczne d z ię k i  7. a życzenia 
dobrego raku dla Polski. Pragnę je

Sofia, 1. stycznia.
Birfg. kg. Telcgr. ogłasza oastę- 

iw£ący kaniiiiikkajp Ośv iadjczenie 
prezydenta ministrów Zanko\" w

I Sobraum w  sprawie pohtytó zR- 
i wniętrznej i wewnętrzne} Bułgara, 
i są komentowane ipr/ez dzienniki 

białc^rodiz/kie jako powrót do poli
tyki z doby przedwojennej, a nawet 
jako prowokacja. Niektóre dzienni
ki belgradzkie posuwają sic w tej 
ocenie aż tak daleko, że żądają oa 
rządu S11S. przedsięwzięcia zdecy
dowanych środków nawet wojsko
wych, w celu zapewnienia beziftc- 

1 czeóstwa 'Jugosławii, która jakoby 
jest zagrożona, jak wynika 7. rze
komo agresywnych oświadczeń 
preinitya bułgarskiego. Tego ro
dzaju komentarze prasy, belgradz
kiej wywołują we wszystkich ko
łach politycznych Bułgarii ogrom
ne zdziwienie, tein \vkKj, że e.\- 
•pose prez. Zankova nie ma w  żad
nym razie przypisywanego mu clia-

wzmocnić przeświadczeniem, iż do
bro Rzpltej stawać się będzie naka
zem wszystkich obywateli w  fca 
życiu codzieiiuem. Patiitwm —  uczy 
nas Karol Libelt — przedstawia się 
najistotniejszym żywotem ojczy
zny, 7. którym żywoty wstestkico 
obywateli są połączone. Nic praw
dziwszego nad to, co powiedział 
Mickiewicz: „Nie było szczęścia w 
domu, bo go nie było w  ojczyźnie1. 
Nic będą taił przed Wami, że nie
raz trapiła tinic koska, czy wolni 
od jarzma obcego, zdołamy stwo
rzyć dostatecznie jiiną spoistość 
wewnętrzną dla sprostania wielkie
mu zadamiu obecnej chwili dziejo
wej. Czuję jednak i to coraz czę
ściej, juk w  podśwladiomem życiu

I dzisiejszych obywateli dojrzę ,va 
pragnienie porozumienia sa*, konso
lidacji, zaufania do siebie i siiy na- 
rudowej. Potężnieje -polski zm.v:x 
państwowy. Musi się 011 ujawnić, 
zapanować nad noszeni żydem pu- 
lityczncm i usunąć z niego staro 
przywary swawoli i prywaty, ego 
tyzmiu i egoizmu, jałowych narze
kań i zwątpienia. 0'atego pomini--.- < 
zgrzytu starych przywar, w ob-c- 
rym kryzysie finansowym z oiuciftr 
witam rozpoczyna ący się rok no
wy i widzę z mego stanowiska, 
juk Polska podnosi się ku górze. 
Nie fantazją poetycką chcę \v,u 
karmić, ale sitnem przeświadcze
niem, że potężniejący glos ouinic- 
nia obywatelskiego musi zna! ci c 
swój wyraz w  jednoHtem pastę pu- 
\.aniu wszystkich organów Rządu,

„ Nujimi, Senatu, .Ministrów', urzędni
ków i sędziów. Kończy, się w a h a im -  

i zwątpienie, zaczyna oię wTkona- 
uie tego, co caloi\jczne rozważanie 
wskazało jako najważniejsze: uzdr 
wienie polskiego skarbu. Nie może 
się ostać dłużej dysonans pomię
dzy patijotycznem uczuciem a rze
czywistością. W  czasie pokoju mi
łość Ojczyzny i poświęcenie dk: 
.niej wyraża się przeaewszystkie: v, 
w płaceniu podatków. Tą miai4 
' edziemy mierzyć lojalność obywa
teli,. napełniać skarb i usuwać tro  
sikę, dręczącą wszystkich ludzi pra
cy. Proszę Boga Wsztciimogąc-bgo. 
a-by przy wykonywaniu obowią.:-

rakteriL Pretnjer bułgarski w yraź
nie oświadczył, że Bułgarja jest 
stanowczo zdecydowana, tak: jak
dotychczas wypełniać w  sposób lo
jalny i sumienny wszystkie zobo
wiązania, wypływające z traktatów- 
jjiokoóówydi. Poruszając sprawę 
dostępu do Morza Egejskiego, armii 
bułgarskiej • i ochrony mniejszości 
ImigarskieA, Za«kov odwoływał się 
jedynie do poczucia sprawiedliwo
ści tych. od których zaieżs rozwa
żanie powyższych kwes-tji, w  tym 
celu, aby ułatwić Bułgarii dźwiga
nie cię tarów, jakie aej przypadły w 
udziale, oraz w celu przeprowadze
nia ogólnej pacyfikacji na Bałka
nach. Bułgarskie 'kola polityczne 
matą nadzieję, że uawskioś. poko
jowe i iKezcre enuncjacje premjen:

IZaiikowa, kodą obecnie w  sposób 
należyty ocenione, gdy prasa bei-

I gradzka otrzyma cakov«iy tekst 
mowy prfcniłWf bułgarskiego.

„ ków dał nam - wszystkim. urzędmi 
i obywatelem, jak najwięcej sta
nowczej woli, abyśmy zasłużyli u 
potomnych na dobre imię, zgodnych 
budowniczych R^pitey.

ODPOW IEDŹ P. PREZYDENTA 
POSŁOWI DUŃSKIEMU, 

KTÓRY WRĘCZYŁ MU ORDER 
SŁONIA.

Panic Ministrze! Jestem głębo
ko wzruszony objawami pochleb
nych względów Jego Kaóiewsilicj 
Mości króla Danii, który zechciał 
mi nadać insygnia, tak starożytne
go i tak 'sławnego orderu.. Proszę 
Pana, Panie Ministrze, wyrazić Je
go Królewskiej Mości Waszemu d.> 
siojnemu. władcy najszczersze po
dziękowanie, a również me zyc.sw- 

tak osobistego szczęścia dU 
jego królewskiej Mości jak i ży
czenia rozkwitu dla sławeincgo na
rodu duńskiego.

WYMIANA DEPESZ 
Z O^CEM ŚW

(Tel. „Gazety Lwowskiej11).
Warszawa, 2- stycznia.

Ojciec Święty przesłał ' za po
średnictwem p. Władysł-wa Skrzyń
skiego, posła Rzpltej Polskiej przy 
Stimey Apostolskiej życzenia nowo
roczne Panu Prezydentowi Rzplwi, 
Rządowi, całemu narodowi polskie
mu. v. raz z zapewnieniem, żc nic 
przestanie jak najgoręcej modlić się 
za Polskę i udz;ela jej u wstępu do 
Nowego Roku swego specjalnego 
błogosławieństwa.

Prezydent Rzpltej przesłał za 
pośrednictwem posła Rzpltej przy 
\Yu tyku lic  depeszy z życzeniami 
iioworoczilcmi dla Ojca Świętem,.

NADESŁANE.

W U zystW ti .  k tó r z y  otltktTi' ostatnią 

urzv:,hiM.' nieodżałowanemu Mężowi i 
Ojca n a s z e m u - -  wszystk im , k tó r zy  

Btatói Jego pamięć, a sam w ci-i kich 
chwilach smutku słowem i c zynem  

starali się nieść ulgę — składamy tą 
cirogą serdeczne „Bóg zapłać''.

Rodzina Napa die więzów.

Warszawa, 2. s tyczn ia .
Gen. Sikorski ysw-dał na ręce 

francuskiego mii:. wojny Maginot de
peszę kondoióucyjną z powodu 
śmiem generała Buaia, jednego z 
natjwyibitnie-jszyji m-ifitarjPstów fran
cuskich, wybitnego zwolennika pol
sko - fraucuskieSo braterstwa broni— o ----------

EZSkiN wpiain-
firtnjr ppyisalnt.

(Telegram ..Gazety Lwowskie}'*.!
Warszawa. 1 stycznia.

.Murislerstwo Starbn zgodziio  si? na 
rozeiągnięcAs ogólnych zasad w eryfiko
wania § 2 ) j t ć £  laćcżc na roóSaine czeki 
wy.itaklnr.c prze:: p ł^ n e  firmy, którym 
( i ł ó v i : f  Ochlział P. K. K. P. w W arsza
wie przysnął kredyt w  nni.rkacli p.d- 
skich lab we frar-ikadi ziotycli i zapisat 
go na uiciiunek otw artego kredytu.

■ Pierw szą firma korzy.§-»jucą z takie
go kre:ly ‘.u i z v  eryfikacji czeków, iest 
Bank C fikraw rlctw a w Poa ia iiiłr  który 
ze swej srr,r. ,y udzielać będzie kredy
tu iw sz-zcgókiyn i cukrowniom w kraju- 
zf?::;>c-wauym w Zw ią:dvu Zawodowr 111 
Cuks .r.v:ii n. Króli-s.twa Pc].1c-:fgo . !/ć« 
zlci Zachodnio - Polskiego .Prce iiirs ift' 
cwt.iiwuiczeffO 1 Zwią-Jku Ai:iicpo*«fk:eh 
Cukrty-rni. _W ypłata przez k^i B:aik od- 

i bywać się będzie zao-.Miwe'! czeków 
wtryfikc-WcU!JHu przez W yd ffii! T ow a 
rowy i. Orwa-rtego Krodyttt Oddzlułu 
Gtówriego w  Waisza-wic. Czoki te — Rc- 
Turu błękitnego, oznaczone ser ją C — be
tki honorowane przez wszystkie Od
działy bez wyjątku w  przeciągu ?U dni 
ud daty ich* wvsta:w ienki Czekami w e 
ryfikewanym i Banku Cukrownictwa tiło 
Stą cukrownie. w*zgi. piwmatarowlfe iip- 
raków cukrowych lub inni posiadacze 
płacić- we wszystkich kasach skarbo
wych należności skarbowe.

!31ir?zicj3 namrtg irtidotyczu 
ir t it  pgslm -b ltita fita fti.
(T e le fon em  od n a rre c o  korespondenta.)

Warszawa, 1, stycznia. 
(M.) Waloryzacja aąlat, ogłoszo

na przez Ministerstwo skarbu, nic 
stosuje sję na razie rfo opłat pocz- 
towydi, telftgrniicznyeh i teleioni- 
czsiych. Listy i zatem należy opła
cać dotychc&soweni portem. O za 
stosowaniu waloryzacji w opła
tach pocztowych, telegraficznych i 
telefonicznych zostaną zawiadomio
ne urzędy po ogłoszeniu nowej ta
ryfy pocztowej w Dzienniku ustaw. 
Natomiast do tego czasu stosuje się 
waloryzację do listów wysyłanych 
za granicę.

--------------u------- ----- -

H?nps P. I  S.
Now a Rada Naczelna. '

(T e lęg ram  .G ;.? »tv  Lwowskisł**.)'
Warszawa. 2. stycznla.

W  3-cim dniu kong esu P l35 u- 
ol 1 v,ai-^nii al>so:ntor;.;in eh!a ustępują
cej Rady Nac/wlnd i Cc-urah.ęgo 
Koniotelu Wykonawczego. .Nowo 0- 
b-ra/ta Rada Naczeina ukotistyifałowa- 
la się w  następującym składzie: lJre_ 
kes Daszyitski, wiceprezesi Duutatjd 
i Żuławski, sekretairze Klemensie
wicz i Szpotańsłd. Przy jęte reto u- 
cję protestującą przeciw prześlado
waniu socjalizmu i socjalistów w Ro
sji sowiec. Delegacja kongresu zio- 
żyła noworoczne życzenia więźniom 
i'K)lńyczn;."in. przebywającym w wię
zieniu Św. Michała.

pa ii anie Z»ń'i
(Tciefoueni od naszego korespondenta' 

Warszawa. J. stk cznia
(M ).  7- A ien  tc legru iiiią . ż c  g a b i

net g reck i o d b y ł n a d zw yc za jn ą  na
radę. v ; k tó re j usia iil tekst ostrej 
noty do Hułgarji- Grecki nmiistc. 
spraw' zagr. odmówił podobno urzy 
jęcia bułgarskiego posła, który się 
zgłosił na audiencję.

—  -  - o - -----------

iijeh  p r z L
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t M c y  p r a iw  m esisŚKte 

Z W u  „P i/S f i “
Jabtonówka, 1. stycznia, 

W  dniu ttt. grudniu u. r- w Ja- 
Wonów-ce fetifo Buaka na zóbmttu 
otsaniników z kiiku usad, j>o refera
cie posła Andrzeja Wj-toaa, ucirwa-' 
kvx> tv rezolucjach:

Wotom nśe&iriści postom ftryló- 
w i, PawfowskieniaT, Pncata Bskiemu, 
Posackiejidii i iitnyhn secesjotostoro 
*  kSitbu Piasta zawezwano ich Uo 
zicdrau  riłandatów ffo^Wkfd:.

Wotum ufności i Podżi-ękowa-ok: 
■czkam klubowi Piasta, a w  seczc- 
BÓbmdoi Prezesowi W". Witosowi za 
twia-mą prace dba Piasta i tófijfi. * 

Wezwanie <to posłów Piasta, by 
zajęli ae  gorąco sprawami esadm- 
cibtir.

dewiz; aa Gtaowg.
trdacram ..Gazety Lwowski ef').

Wiedeń, 2. grudnia.
Austriacki Banit narodowy za

wiadomił. że z dniem 20. stycznia 
1924 przestaje aż do odwołania no
tować dewizy na Warszawę wsku
tek trudności obrotami dewiz na 
Warszawę. Efektywna marka pol
ska będzie nadal nocowana.

jTelernur „Gazety LwowafcW.j
Wiedeń, 2. stycznia.

,;N. Fir. P-essc"’ dcmosi z  Atesi, 
że na wspóinem zohrami strormic- 
rwa repńbHkańSkteigo i ropnlblikaów 
zw oleanfedfc' Yeniizeli sa pówrzlętó 
uchwałę, . aby rta merwszem posie
dzeniu isa-i .lamentu zęsfoSść wniosek 
o zdefVania>wan-ie dynastii Gluoks- 

.burfi-ów. Zdaje się, żc wniosek ten 
■uzyska znaczną więiksz-ość głosów.

Pesspizni fencllrk
(Telegram .Gazety Lwowskiej1 \

Berlin, 2. grudnia.
Niemiecki minister spraw zagra 

niecnych Stvesseinąmi"vyrażając w 
dzienniku „Dic Zcit“ życzenie pod 
adresem czytelników, kreśli zara
zem w barwach pesymistycznych 
.'sytuacje Niemiec, niezdolnych w 
ch\<;i!i obecnei. wedle? jego zdania, 
do wykonywania świadczeń wobec 
zagranicy.

Orgtfze teopznE faszystfw.
(Telegram „Gazety Lwowskiej'*.')

Rzym, 2. styewda.
Centralny zarząd partii faszy

stów wydal z okazji Nowego Roku 
bardzo obszerne orędzie. Orędzie 
zaczyna* sjp od złożenia życzeń no- 

' woroczuych królowi. następ-iiie 
zwraca się z takietoz życzcmesu do 
wjtĄystJcich faszystów. wzywając ib  
■do wzięcia pod uwagę dzieła fa
szyzmu, dokonanego w  ciągu z. r. 

AV dłiiŚym ciągu orędzie- -przechodź 
po kolej różne dziedziny, w których 
faszyzm rozwśja owocną działalność 

----------o----------

Rasowe aresztowania 
w looiwie.

{Tekfoitcm od naszego kareto mdettta-1 
Warszawa, 2. grudnia.

(M). Władze sowieckie uwięziły 
KJOO osób z kół burżuazji, pozosta
jącej w związku z „Neoem*1 (nowy 
kurs ekonomiczny), a to pod zarzu
tem kontrabandy i posożytnlctwa. 
Aresztowania wywołały panikę w 
Moskw i u. Aresztowani wyważeni są 
dr. północnej Rosji i na wyspy -so- 
łowieckic

m  i m
v l  jj i  p. a l i i  s t .2 - ł-  

k t ó i n .

Mowy pian zclcb^oia niezawisłości dla ziem  ruskich. — Nadz ej-t 
na Anglję i J k &c t y .  —  Poufna korespotf encjp c^plo a t ;c2- 
na. — Prawica trudowa podnosi głowę. —  Sojusz z B ałora*

smarni.
t Lwów, 2. stycznia.

(W ), żłdegradow^a wielkość 
pobity dyplomata, schodzi Dr. I*t 
truszewycz na pospolitego intrygan
ta i pieniacza, a pozyskawszy d\a 
siehie garstko nieodjiowicdziałnycb 
polityków lwowskich, stara sic przy 
ich poparciu odzyskać zaufanie spo
łeczeństwa ruskiego i podjudzić go 
do rokoszu w kraju.

Nadzieje jego, w które z pewno
ścią sam nie wierzy, lecz któremi 
bałamucić chce naród ruski, opiera 
obecnie na Anglii, a vrymszo/a je 
zwolemiikom swoim w  następujący 
sposób: — W  Anglji obejmie wkrót
ce rządy partia robotnicza, która 
zajmie’ się sprawą odszkodowań nie
mieckich i w tym celu domagać się 
będzie zwołania konferencji świato
wej, przy współudziale Ameryki. 
Niemiec i Związku Republik sowie
ckich. Konferencja ta, miałaby się 
zająć nietylko ostateczuem załat
wieniem reparacji niemieckich, lecz 
także rewizja traktatu wersalskiego, 
podpisanego przez Niemcy pod pre
sją bagnetów entenokich, podczas 
gdy Rosja i Ukraipa wogóle nie da
ły  na niego swego placet.

Otóż zastanawiając się nad pro
gramem ewentualnej konferencji, 
którą zamierza rzekomo zwołać 
rząd angielski kaikaiuje Dr. Pe- 
oszewicz — że rewKoi *rafcfcatu 

wersalskiego, w  którą w ierzy świę
cie, może ( ! )  w  następstwach swo
ich pociągnąć daleko idące zmiany 
historyczne, specjalnie w  stosunku 
do tych państw, które traktat ten 
powołał do życia. B- dyktator Z. N. 
R. czepia się głównie w  związku 
z tym toaktatem, jego art. 87, tj. o- 
statijiej decyzji Konferencji Amba- 
sadOTÓw' z 14. marca nr., przeciw 
któremu protestował Uictyiko jego 
rząd egzotyczny, lecz także, — h<c- 
dle jego twierdzenia, —  cały kraj 
(ma widocznie na myśli awanturę 
Luckiewicza pod św. Jurcm) i dwa 
zainteresowane w tej sprawie puń- 
"■twa: Ukraina i Rosja.

Lwowski organ Petrus/.. „Nasz 
Prapor’’ tryumfując z raay mają- 
cof o nastąpić upadku rządu kouser- 
watywnego w Anglji, twierdzi na 
pewne, że rząd partu robotniczej po
prze separatystyczne, paóstwowo- 
niezawisłnściowe dążetna Rusinów 
i przyjmie jc do1 swego programu 
partyjnego. Spodziewa się p.smo to 
także poparcia w tej sprawie Sowic- 
tów\ stosownie do głoszonej w  R y
dze deklaracji ukiainsko-rosyjskiej 
delegacji w  sprawie niezawisłości 
państwowej dawtioj Galicji wschod
niej. Powołuje się w  końcu na jakąś 
poufną korespondencję swego męża 
zaufania Dra P. Ł. z wy-bitnym 
członkiem angielskiej partii robotni-

BatosMo lowio.
fTeJeeram „Gazety Lwowskiej*»

Ayrołle, 2. grudiói.
Wskutek ławói \ zostało 15 do

mów ciężko uszkodzonych. Szkody 
materialne wrynoszą okofo .500X100 
fr. Strat w  ludziach nic było. Wsku
tek obfitych opadów śnieżnych, 
chwilowo nie ma niebezpieczeństwa 
dalszych lawin.

_    6 -

czej i posłem do parlamentu p. W.. 
który mu oświadczył, żc Anglja 
zwalcza stanowczo polski rozpęd 
impcriaHstyczny na Wschód, a w 
sprawie niezj wisłości b. Galicji 
wschodniej ważnetn jest dla partji 
ioboar.czcj angielskiej, „zy w spra
wie tej nic są zainteresowane repu
bliki sowieckie, gdyż dąży do 
nawiązania stosunków między An- 
gfją a niemi

Wynalazł więc Petruszcwicz no
wą sztuczkę dla wichrzenia w kra
ju, usłużui trabauci głoszą ją wśród 
ludu. a kto naiwny, niechaj wierzy.

Nadspodziewanie laifwo na po
zór, udało się grupie 'zwolenników 
jego zaanektować sier rządów w 
partji trudowuj, jedrwze już po 
dwóch tygodniach zwycięat\^a, stoi 
tia miejscu t nic może ani kroku ru
szyć naprzód. Objęła ster „Narod- 
nego Komitetu'’ przy pomocy części 
młodzieży rrzep, owadza bojkot „Di- 
ła’’ tak, że niemożna go dostać w 
żadnym lokalu pabbeznym, wyśyła 
referentów swoich na wszystkie 
zebraiita ainibiiczrie dla urabiania dla 
siebie opinji, a jednak zwolenników 
jej nic przybywa. Na politykę a- 
u atfcfcunmezą może Puścić sóe profe
sor - emeryt lub adwokat bez Mi- 
joateli, Icoz tadzic "oawasató stawia
ją sobie pytanie: gdzas drżymy, ja
ką drdfeą i z jakiemi silami.

Okazuje się obecnie, żo prawica 
Łmudowa ustą-pśia pi zodowniotwa o- 
rozycji ty liro dlatego, ażdby prędzej 
doprowadzić do jej kompromitacji 
a sarna nie tylko nie czuje się po
koi tarą, iecz _zt zdwojoną* “i n w  
pogłębia swą organfzaoję, a gdy 
pr/yjdzie do walnej rozprarvy na 
„Na rodnym ZijeżdzK złamie na 
zawsze aążenia wicłffzycietekie o- 
brsżotiego dyktatora.

Nową niesp,xlziaulią pAdttycauą 
są Konszachty, na razie na lerenó1 
semowym, — ntięczy jkraiósk-rn 

( ą białoruskim klabem sejmowym 
Jak nas informują, tnięidzy obydwo
ma khfba-m zawarży został pałat po- 

' iitycztry co do WopoŁsego występy- 
wania v/ Sejmie, a dta fjednosiCj- 
riiertia taktyKi pohtyczneę na wszy
stkich ziemiach ruskich i białoru- 

, skich w  Pofsce zwołana być ma 
konferencja -padów obu klubóiw. Jak 
ekm-twfujemy się, odlbędzie się ona 
we Lwowie dn i 24. hiiego b. r., a 
v e/mą w .uroi udział ratżc przed
staw krick pariji tnióo.wej t radykal
nej. 1 w tej rrowuj kotółuji jmeciw 
Rrządowi PohskitnEi maczał sve rę
ce Dr. Petraszewicz, a dnjjrowadził 
Ą  do skutku ałż przez swych ons- 
:;4rjirszy w orgarłHacjatżi arpery- 
kaitskidi. Cielic bfegO^a.wiuwstwo 
n:-> to rKd>ratymfciv. o wysłano też z 
Konyna.

Oińao it r r f ł Ptois ir  morsa-
(Teiecrani „Oazeiy L«rowakieir).

Moskwa 2. styusaią.
Na Moczu Czarwan szalał orkan, 

z powodu którefio wtoto okrętów 
znaj dmących aóę na pcłnemi morzu 
zostało poważnie nsafcocbtoałycli. W  
Aniiptt poaar złożony s  22 w«co- 
oów odom strącił do morza,

L w ów v 2 stvcxnia. 
(jp.) Wcrora; o godz. 12. v< ctóudr.i 

odbyła się żałobna uroczystość ,xlpr.» 
wadzenia tra miejsce wiecznego spoery^ 
ku zwłok zasłużonej wyUowąwozy 
całych pokd;-ii dzaałnych c-bv\v.-itx.- 
kfaju Zotjd Sczafłsuwskiej. Lic 
-istepy publiczne^ Które wzię?’,- 
dztał w pogrzebie. świadcJyły w  
wnśo r\ tej czci, jatófj Łi^r-vaJa ■ 
Zmjpjła w społeczeństwJo. za [>-.>■-■ 
coną i wytrwałą pi-acę całego żv 
betna głębokiego smutku bjBn <jj 
żdy po odprawionych egzekc iacl.
Wirot Zakładu wynieswłnc martw;! c ... 
fJią • p&wWfcę tej, wtórej duchc 
iiistyfiM a ta p o w s ta łl C w ała  i r w  
jata się p rze « trzy lat d z i a t k i .  b 
trumną przemówił dyrektor Zakład-.- 
Moskwa, następnie profesor Ujejski • 
Tow arz. Naucz. Szk. W yższych  o> 
i«tn a  z uczenie 8 W. situn. p. Kłos.'-- 
ska, wT-czem kor.dulsrt żałobiw  rusz.-.-' > 
cą Zieloną. Pańską, Kochunowsklego ■ 
mtciitar.r Łyczakowski. Nad et*, arr. • 
grobem w yT-owiodziała w-zrusz:yące s- 
wa pożegnalna dki ś. p. Z n »r - :c fl s 
wiąc Jej tytaniczną w ytrw ałość i rr 
czinu  prof. Wyczółkr.wTia. .nr.en 
Związku byłych uczenie żucmaię VVf*S%J 
W ych rwa w c zynię p. Mmchowa. irn 
niej u e-becrych ttcze-nic v. S^koł-wg: - 

P o  modłach auchiwicństwa Clmr n- 
czonic pod bahuta pro). Adamczak.! o 
śpiewaj „W  mogile cicmnei <4p̂ «5 n.: 
wieki“ . tłoczeni oddano ziemi trumnę, 
kryjącą czcigodne Zwłoki.

W  obliczu nfepow-ertow-attej siratv
jaką społeczeństwo polskie poni-is]--. 
orzez śmierć śp. Zofii Strzałkowskie! 
jedyną myślą krzepiącą jest wiara. że 
nie zagina ziarna- przez Ida posTnc. a 
zamiorzeuia Jeti znajdą wśród sa»d ko
bierców Jej ideałów godnych wyi:-> 
tiawców.

Z  r u t h u

\ v y t l a i v n  w z e »  7 0 .
Zygmunt Howerla: „Rcbinzrn polsŁi“

Lw ów , naJcjądóru wydawnictwa „Wszech 
świżf*. Literatura nasza di.- młodzieży 
uic posiadała dotychczas, pińskiego Ro- 
fcinzon-8 i dlatego powitać naioży życz- 
Jtwiki wypełnieni > te‘ luki, zfcvłaszci:.. 
że książeczka o  której mowa owiana • 
jest myślą .rzlachctuą, podaje pc-k-r.n 
dachowy zdrowy i moralny, napisana 
jest pięknym językiem, a rrzdobimia u- 
datnymi ry.smaaini. Nic jest to diL.:l > 
oryginalne, awhw wzonował sic twrwmm 
tui Roi>Enzo«io atwu jadem i; spolszczył 
go .irdnak Kirdso unścięinje. dostosu'.- 
wnjąc temat do psychohigii p<i!skh.-ąo 
dtłopata i do naszych, rodzimych' stic 
su.nków Bohater opowiećd, dzielny i 
przodsiąecarczy tntodzicuicc rodem 
gdzieś z pod Krakowa, dostaje się przy- 
uaditaoŵ o do fjdańsl-.a, s&ąd w dalszym 
ciągu zagasły go k>sy w odiegłe kra- 
i occaaiy. Przygody jego po szerokim 
świecie ópfcnje p. IkrwerJa nader zajmu
jąco i uwydątoda jar; ten Rohiuzoo pol
ski iHKie zawtsze wybrnąć /. najtrudfbej 
szych srtotóijf drfęki rwetyfko w ro d fj  
nej enżrgji J zdolności do czynu, a!c 
taicżo dzięki uczcp^yai zasadonc jakie, 
mi się kfeToWił. a Które wyniósł z pod 
iwczcrwcj pol5Sacj strzechy- slontkJy;. 
Ksłążfca IfcKyć troże aa <kcżo nowoóze 
ido wśród młodzieży aasKcj. ze strony 
Saś wyciwwawrców; zasługuje na zait> 
cenie. Nit.

SL tb*S7jnłsd z . Choinki czarodzieja 
Kardy. N-Mad. rsias. Naukowej. W a- 
scytr. watdonn w  iłpomtóKu a i«trrnp 
cLaecfąm ks acńescc skrcśfiła p. S t  Ba 
szyńSjw opowieść fatitas tyczną
0 dobrym czarodziej'., k ic y  przynosi 
dłońśri oOłskin dtieJorti Nad prigpstro- 
jeflśnn onych cmkuwityth drz#wek pra
cuje precz waosnn. latto i jasień wiemy
1 ego dwór, W ya la ją  się zrw.ierzpla, pta
ki, kwiaty, nawet waatr-psofcuk. aby 
iałr najwięcej przygołować św ięciM , ła
koci i zabawek dbł swoicb raąiołkjch 
prz.-iudóf, uo talk utoderpewtc wyrz~. 
kują uwcaorp wigffiffnieya Na szmaaw*
dpwej gón*. same wrójJc: przystrsńaji 
choinki ■* czafoebaef fW d o  ołesie jc du- 
Ił-m). aż do poł-sSach rwesit i wsi, gdzie 
dziociaki 'j^ypaiirwa prze-z zamarznięte 
szyby pierwszr.., s w w k i  jh  t tettic i 
przybyofe doiwer^ cza«»tóaja. l'aka 
jest Traść bafkS. P .TtStaadtar swój pa 
prysł afekt Witorfcir w Sorroc ryjnom-Jsną. 
Wiersz jeti pływ.'- i swrsxxtnv przan'ó-
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<®i <V> wnaafcacD datod, aczkofcwkit nic
tsoże sńóie rościć pre (misji do większej 
'Wartośw Uteracfcej. Książeczka ozdo
biona bcsneni! rycia dani dwubarwtiemi 
eaalarfa się zapewne jako podarek wi- 
ei!ijay pod aiejedną chamką i pozwoliła 
patrzeć ńa Boże drzewko przez botoro- 
w y  pryzmat peinerj dziwów baśni. Nit.

tCronitsa,
Zmierzili starego i świt

N 8 W Z W  R j l i i

L w ó w , 2. stycznia,
I w  'tym roku utrzym ała -się silą 

I tradycji w  w eso ły ch  tanecznych i 
Jibacyjnyich poćegnandach Starczo, a 

^powitaniach N o w e g o  Roku. Tylko, 
łże iiicprzotnożoflu racja. stasiu na- 
szych kieszeń, w  których nic <iżwię- 
kfo, jak  to  za daw nych  czasów  b y 
w a ło , złoto &lh b ia ły  metal twanded 
m onety —  a  tytko smętnie szeleścia- 
ły papiorfla, —  zm usiła zadowaizńać  
się mniej kosztow nym  napitkiem, 
mai ej w ybrednym i sm akołykam i, 
mmei w y staw n ą  toaletą...

Po restauracjach i (kawiarniach 
zrzadka tytko rozlegało się charak
terystyczno ptiknięcie korka „szam- 
Oańdkiego’’, vm ko lało się cieńszym,

. nóż zazwyczaj, strumieniem, a tylko 
wódoczność pod rozsuaitytiri posta
ciami okazała się silniejszą ponad 
Podatki i akcyzy alkoholowe, ponad 
dewaluadię i waloryzację... i za|bar_ 
wiała •— jak dawniej — na rrgaioko- 
lorowo szlaa kieliszków, a na ró
żowo humory Sylwestrowych i No
worocznych ,.ol>cllodowców ’...

A obok tc.j „duchowej’’ !iM>cie*>zy- 
cidki j nasz szczęśliwy |x>Lsld ojłty- 
tiiiziu, zawarty' w nieocenionej mak
symie „jakoś to będzie’ ' różowił 
szczerym humorem i luińczuczną o- 
cliotą wszystkie zabawy i obchody. 
Co tam!... Wszystko, co złe, araud- 
IWny.ua barki Starucha. zstępujące
go w  otchłań n iep ow T o toą  —  a  

wszystko dethre da -nami Rok Nowy» 
ipolea sily. tożyawy i k racp kośc i.

To ' toż tym ,s/.czoś!i.\vym outy- 
miantem były nacediowauo wszyst
kie obchody Sylwestrowe, w  Kasy
nie uueiśkjem, w „Sokole - Macic- 

/rzy’’ i „Sokołacii" 'dzielnicowych, w 
Towarzystw ie Strzdookicm, w  sali 
tlliiantrouji i w Teatrze miejskim i 
w  innych instytucjach i związkach, 
hak niemniej w domowych kółkach 
'prywatnych i :po irrzcltcssnycli re
stauracjach i kawiarniach hvow- 
NkdęJi. Bawił się ludek \ cieszył z 
przyjścia Nowego Roku, a nastrój 
ten uinzymywał się przez cały daień 
wczorajszy, objawiając się na ze
wnątrz irażiioitLi, choć nieraz nieco 
niepewnie snującemi się po mieście 
gromadkami gratidautów noworocz
nych. ■ w  cbarafeterystyeznyjn zapu 
szl-rn ałkohoht w  traTTTwafach, w  to 
tu to ówdzie rozdźwięcaonej nagie 
beztroskiej śpiewce ufrazmaL

Oficjalnie składano gratetiacje Ro
k i Now ego w  pałacu Arcybiskupim, 
w  Województwie, w  Dowództwie 
.Ofcręsu generahieso oraz w  P rezy
diom Mayostraitu, jednat bez przyjęć 
recepcyjnych, któfe w  ohbcou afbcc- 
nyeb czasów nie byłyby zaiste, na 
czasie. X P.

Środa 2 stycznia. Rz. kot: Makase- 
<*>. -  Gr. kac: tknatją. —  Słów.: 'Sc- 
oieży.Oawa.

♦ Op J. Nowy Rok w  Ratuszu. W ezo- 
taj w potuchiit' delegacje klubów radzie
ckich ‘naczelnicy departamentów i kje- 
1 równicy miejskie!) Zakładów składali 
■Prczy demów; rui ust'j p. Neumanowi ży- 
■czerea noworoczne. Imieniem Rady 
.ntejskie.j Pr/etmv/ia! wicopr. dr. Chtam- 
tacz, haiCBtęni iir/.ęchnKó'.'. Magistra1.':

k ł a m a n i e  f e a s o i s e ,  p r z y  u l .  K o p e r n i k u .

Sprawcv unieśli łup w kwocie 0 0  m iljonów.
l.wów , 2 stYczaut 

flb) W łamywacze lwowscy, którzy w  
Noc Sylwestrową sarni oddawali się ra
dości okazji zaJtończeuia, bardzo cięż
kiego dla nich roku, Nowy Role rozpo- 
.sęli pod łcpsjicani ausłnejami.

Odpocząwszy zaledwie jeden dzień, 
już wczoraj w nocy dokonali włamania

do .‘tkiądu żeix'.a A. Jjjl. Ktersldego przy 
u l Kopernika, ^dzic oo rozbiciu kasy 
skradli i Od uriijunów uiarek w gotówce.
poczeiii iiiezpustrzc-żeru przez nikogo, u-
IcBtrtijS się.

Zawiadcaniooia daś rano policja, roz
w in ę ła  g o rą c z k o w ą  dzia ła lność  .w  k k -  
ruiiku ujęcia spraw ców -.

dyrektor Chęciński, im. urzędników 
miejskich wicedyrektor Kwiatkowski. 
Prezydent Nctiman w  odpowiedzi na 
życzenia dał wyraz nadziei, że nieba
wem gospodarka miejska wejdzie na 
normalne tory, a miasto zdoła odpo
wiedzieć swoim zadaniom jako silna 
placówka narodowa, kulturalna i ekono
miczna na kresach Rzeczypospolitej.

(jp.) W ieczór Sylwestrowy, urządzo
ny staraniem Kasyna miejskiego j Tcw. 
Dziennikarzy cieszy? się tradycyjńem 
powodzeuiem. Sale Kasyna roiły sig od 
licznych par tanecznych, dla poważ
niejszej publiczności pomyślano o atra
kcyjnym programie, którego clou stano
wił śpiew naszej nowej, sympatycznej 
diwy p. Korabianki, smaczny j obfity 
bułet dopełniał miarę szczęśliwości u- 
czesityków zabawy.

(ip.). Starzec 6ft-Nftnj popełnia samo
bójstwo z nhlości. W  W arszawie ode
brał sobie życie z powodu nieszczęśli
wej miłości 6C-letni starzec, Stanisław 
Neudmg. właściciel destylarai. Nendinz 
z rozpaczy, iż przedmiot .jego miłości, 
właścicielka sklepu p. F, nic odwzajem
niała jego uczuć, pow.iesi? się w miesz
kaniu swem w  sam dzień Bożego Na
rodzeniu.

<p ). Zatajenia podatkowe w  Bydgo
szczy. W  Bydgoszczy wykryto szereg 
zatajeń podatkowych, którego dopuści
ły się bardzo poważne firmy na szkoĄ  
skarbu lioiskiego. Między innymi fabry
ka wódek Zakrzewskiego zataiła zapas 
spirytusu, za który podatek wynosił 
miliard marek, kaw.ia.naa ^ r is to j"  po
datek w kwocie S0 0  miJjtwiów. a firm; 
„Pitsoh“ na pół miliarda. Byłaby pożą
dana ścisła kontrola tych procederów  
w całej Polsce. >

(jp.). Przemytnicy brylantów w Tar
nowie. Od dłuższego czasu grasują w  
h ar no wie agenci, wykupujący brylanty, 
złoto i klejnoty na wywóz do Ame
ryk'.

(h.) Ujęcie świętokradcy. Onegdaj, 
jak już donieśliśmy, dokonano w  koście
le w Biłce Szlachcckej .świętokradztwa. 
Mianowicie sprawcy pp włamaniu się 
skradli puszkę złolą oraz dwie alby. — 
W czora j pastcrutiek ujął sprawcę tej 

kradzieży w osobie Jana ituiiki, który 
skradzione przedmioty sprzedał we 
Lwowie.

(h.) Włamania. Z mieszkania Broni
sława WfciKiie.ra przy ul. Potockiego Ha  
-  skradziono wczoraj biżuterję warto

ści V/j miljarda marek. —  W olf l.and- 
kuer, zam. przy ul. Szeptyckich 3D, do
niósł. iż nieznany sprawca skradł z mic 
sikania garderobę wartości 250 unlj.

(h.) Nagły zgon. Na dworcu Pod
zamcze, zmarł wczoraj nagle na udar 
sercowy - Michał Rebekiesy. Zwłoki jc- 
z.o odstawiono do instytutu medycyny 
sad owej.

(h.) Nałogowa kradzież drzewa. Za
systematyczną kradzież drzewa sago
wego na szkodę Zotji Cbęciowcj, przy 
ul. Gródeckiej 71, aresztowano Stani
sława Zarańskiego.

■L t K & i r o w  i M o w s i t k i i
Rtpertnar Teatru WlcttJego:

Środa 2  bm. występ Sznag:.--
Ztcłiaskicj.

Czwartek 3 bm. ^Aida“.
Piątek 4 bm. o godz. 3 „Kościuszko 

pod Racławicami'*.
lóątck 4 buc o gutLz. 7. JJigolfctto". 

Kcpcrtuar Teatru Małego:
Środa 2 bm. „Tragedia Dzieci”. 
Cwartek 3 bis. „Oczy księżniczki 

Fatttis .
Piętek 4 bm. „Wiera Mlrccwa’1.

I Kcpertnar Teatru Nowości:
Środa 2 bm. „Królowa Młwbuartju”.
Czwartek 3 bm. „Miłość cygańska”. 
Piątek 4 bm. „Kochanek od serca” . 
Anna Szttage-fficilńska. Świetna od

twórczyni tytułowej roli w  „Nirtic” na 
ogólne żądanie publiczności, wystąpi raz 
jeszcze w  tej sztuce w  środę w  Teatrze 
Wielkim. Abonament również ważny! 
Zielińska występami swymi podbiła na 
nawo pubłiczunść lwowską, która przyj
mę: e .i-1, niezwykłe ser tłocznię

li Sp:Piu.
(Telegram „Oazety Lwowskiej").

Paryż, 2- grudnia.
W  pierws/.yin dniu mię

dzynarodowych zawodów w piłce 
nożnej w  stadionie w  Buffalo, od
były się zawody między wiedeń
skim klnbem Vienną a drużyną ho
lenderską „Wilhelmina” . Wiedeń
czycy wygrali w stosunku 5:0. Za
wodom przypatrywały się olbrzy
mie tłumy publiczności.

OSTRZEŻENIE.
Ostrzega, się PP . mbilcrów przed 

fcuipiieiu zgubionej srebrnej papie
rośnicy z taonogrciincin E. G. i pod
pisami wewnątrz. Uczciwy znalaz
ca otrzyma sowite wyuagrodzsme.
ii. Gryćko, ul. Leona Sapieiiy 35.

EKONOMISTA
Odbitki z ceduły giełdowej z c. 3L 

gruduaa do nabycia w Admiiustraoji 
^Gazety Lwowskiej*' uL Podwale 
L 3 lub w Ekspedycji uL Chorai- 
czyzuy L 31 w cenie 51L00C Mp. 
za egzemplarz.

Tcrm-n subskrypetf uastępających ak
cji upływa z dałem:

12. styczuła 1924: Cegielski, S. A. w 
Poznaniu.

17. stycznia 1924:
„Powszechne Domy Składowe” S. A. 

we Lwowie.
15. stycznia 1924:

Zakłady przędzałniczo-tkackta w 
Krośnic (Przedpłata).

24. stycznia 1924:
T e ram ” S. A. dla wyrobów kera- 

micznyeh wc Lwowie.

Transakcje na gieł
dzie lwowskiej.

SPRAW OZDANIE GIEŁDOWE.
Lwów, 2 . stycznia.

W  akcśtcii silna luarssa. 'Wezyst- 
kie .pajńery zyskały znacznie na kur
sach. Potpyt bardzo dsrży. W  niektó
rych akcjach prawic zupełny brak 
podaży. Zainteresowanie dla uieko- 
tow«aiych -wjefloc. Popyt duży, jk>- 
dą .ż u iedostatóc/ąia. Tendencja wy- 
!»tnie zwyżkowa. UćŁóosobicaac b. 
ed.jwvioire.

TRANSAKCJE W  AKCJACH,
Ćmielów’ 4700. 4800, 4900, 4950, 

-1850, 4700, 4900; Karpa!ir 2100;
Niemajowfiki )700, 1S00, 1900, 1750, 
1S50; Oikos 16000, 17000, 17500, 
18000; Parowozy 2650, 2700, 2530, 
3750, 2650, 2500, 2600. 2620; Pczet 
550, 575, 525; Pocisk 2700, 2850; 
Siersza gór. 23000; Browary 33000. 
ioOOO; C hadaiw  15000, 15300.1
i 5400, 14750, 15250, 14500, 15.300,
15000, 14200, 15500; 14600. 113300.
15200; Cegieljflci 4200, 4400, 4450 
400Q; Galota 490, 455, 50b, 475, 4S5, 
(50; Hipoteczny 2500, 2600, nieci. 
2350: Poicrcd 475, 500, 400. 490, 
475, 550, 560, 475; Polered nieef. 350, 
Z. B. K. 600, 650,. 500. 650, 550, 57.?; 
Nafta 1250. 1520. 1500, 1550: P. T 
B. 320, 300, 325, 330; Rakszawa

12000; Siersza el. 600 (450); Tesp-
14600, 14300, 14350. 13, 15250. 15500, 
15750; Zielcmewski 40000, 4500U,
(drobne 43000); B. Przemysł. 1700, 
1625, 3600, 1650, 1625, 1700, 1625.

O BR0T w  AKCJACH N ltKOTO- 
W ANYCH.

Kursa w tvsr.ac.ach:
Azot 1300, 1300. 1406 1425. 1451;

Brugger 3900. 30G0; Chybie żóOoo, 
27ooci. 28000, dr. 300011. 3ł|>:)0i Czccho- 
sławice 550. 500, 575: Elcktr. n. S. 450, 
475; Gazoliua .'*400, ,4800, 5700, 3600: Ga
zociągi 1 OtHj. 1100, 1150; Forestu 1600, 
1650. 1700. 1750; Jaworzno Tćobo, 76ooo 
765oo, dr. 8500(1, 86-500, 87000, 87500.
8800o; Gazy Slooo, łsZoco. 825oo, 
83000, 83500: Len 2600, 2700, 50oo. 3950, 
380o, 29o k j . 53on: Lcsienicc 5Ś00: Loko- 
motywy ni. -30<), 3500, cf. 2600, 25t.l0, 
2650. 3700. 375ii. 2775; Nltrai 7oo, 75o, 
8oo. S5o; Olkusz 24<x), 25oo, 245o, 2475. 
?500; IN/.cworsk łoooooo; Radziwiłł 
,"90o, 4ooi): ltoliiidustriu 400; Schną
250000. 2o00.x>; Szkio w Kr. 27oo, nf, 
2 2 0 0 ; Tcrpcnlyna 350; Wcglówki 45, 4 7 , 
50. 51. 52. 53. nf. 48, 50; Automotor 901): 
Zgierz 2500; Columbia 120. 12o, GO, 1511; 
Ty śmienie :j 650, 700, 725: Star 7.50; Hv- 
ilropol 120, 130: Bank Ziemian 110, 115, 
120. Przcm. drzew. Stanisławów 800,

Giełda zbożowa.
Rud: na Giełdzie barefeo słaby —  

<.-cólnv obrót około 50 tan. —  Transak
cje w  jęczmieniu, awtsic i fasoli Brak 
ix;pvtu dla :tóoża twardego przy obfitej 
podaży —  Ziemniaki bardzo poszuki
wane.

Tendencja nieco zwyżkowa —  uspo
sobienie spefeoine.

G i ełdffpozahcowskie
KURS FRANKA ZŁOTEGO.

Warszawa, 2. stycznL.
Kttfs franka alotego  w  dniu 

hresszym w ynosi 1,229.350 mp.

GIEŁDA WARSZAAYSKA.
W *rszawa. (PAT .) Notowania kof 

onwc z duta 2 stycznia br.: Dolary SI 
Zj. 6.400 —  6,460 - -  6.340. Franki zlot* 
1,229-350. Korony czeskie 187.

Czeki: Belgia 287,750 —  288.500 —  
287.450. Holandia 2,435. Loudyii 27.700 —  
27,550 —  27,825 —  27,775. Nowy Jor! 
jak gotówka. Pa ryż  326 500 —  326.80i)—- 
3262200. Praga 186.500. Szwajcaria 
1,118 * -  1,119.600 —  1,119.400. Wiedeń 
9 0 9 1 B,  89B . Włochy 287 - - 276.759. 
Bony złote :verja Ha 975.

^(Telefonem od naszego koresoondeatajl
Warszawa, 2. stycznia.

(S) D ziś  g ie łd y  akcyjne ] nic b y 
ło. N a  ogó ł jednakże tendencja dla 
aikcyj iest silna, pzy  kursach utrzy
manych. W  transakcjach dewAzo- 
wytch tendencja początkowo by ła  

silna.
Wczoraj i dziś robiono trans

akcje w  doiaęacłi efektywnydi po
za giełdą po kursie 6,800 tye. Na 
giełdzie interweniowała P.K. K. P- 
przydzłełając żądaue iiośd po nie
zmienionym kursie 6,400 t  zn. po  
takim kursie, po jakim osiatnlo 
przydzielała. Na skutek tej inter
wencji dolar nieco osłabł.

GIEŁDA ZURYCHSKA.
Zurych. (PAT). Notowania koń

cowe z dniu 2. tatyraana b. rż Holan
dia 217 j pół. Nowy Yodk 572 i pięć 
ósmych. Loaidyn 24,74. Paryż 29,is. 
Medjofan 24,72. Pra^a J6.65. Bajda- 
poszt OJ 1362. BukaTesEt 2,95. Bełgrad 
6,45. Sofia 4,05. Wiedeń 0,0030 j tezy 
czw arte .

OBROTY PRYW  ATNE.
Lwów, 2. styczaia

Dziś tendencja lekko zwyżkowi:. 
Obrót ożywiony. Dolary ameryk. 7 150 
do 7 m. 200 . Dolary kanad. 6.51(0—6 m. 
609 tys. Kor. czeskie 185 iys. do 190 
iys. Funty szterl. 20 ni. do 31 miij.

Złoto: 20 kor. 30 m. do 31 nul. 20 fł. 
22 m. do 2SA mil. 10 rubli 40 m. do 
•11 mrlj.

Srebro: Kor. austr. 496--500 tys.
5 kor. aastr. 22: m. do 2 i trzy piąte. 
Fir. 19i m. do 1 m. 400 tys. R^Ae 2 m. 
do 3 i jedna piąta raUr.



„GAZETA LWOWSKA” t  dnia 3. stycznia 1934,

H f .  I. Ś ^ d - * ,  2 . f t y - z n r  1924. W a lu t a  m a r v e w « ,

A «  K u r s a  e f e k ł ś w .

K ategorje:

i. Papiery państwowe.
•ił/e Państwowa poż. . , 
Freni. z r. 192u . . . .  

*»'# Pcż.ziota z r.1922

I!. Listy zastawne.
(bez kuponu bież.i 

4ł i2»;« Banku nip gal ., 
4%  Banku hip. gai. . ■ 
4 % %  Bk. kred. ziem, gal. 
4 % %  Banku Malupoisk. 
4j ;2?/# Banku hip zemei 
4Vz°/o Poisk b i .  kraj. . 
4%  Poisk. Banku kraj . 
ii' p1, Tow. krea. £ui:c. 

ziemskie . . . . . .
4% 1 ow. kred. gal, ziem.

i ” . Cbligi.
(bez kuponu bież.) 

4% ' /# Kom Pol Bk. kraj. 
4«,-* Kem. Pol. Bk. kraj. 
4ej(, Kol. iok. Pol. Bk. kr. 
««/« Pcż.k r. gal. z r  1893 
4</o Poż. kr gai. z r. 1904 
i c/o Foż kr. gal. z  r. 1905 
4 t,o P o i. kr. gai. z roku 

1908 (.szkolnej . . . . 
i  i;'*‘ /®Poi kr. gal. 2  r. 1913 
i^ ł ^ P o ż .  kr. ged.zr.1914

IV. Akcje.
a) Bankowe:

Akc. Związk. . . . , . 
Akc. Hipoteczny . . . . 
Handlowy w Poznaniu .
Ala! opolski  ...............
Powszechny kredytowy
P rzem y s łow y ...............
Rolniczy 5. A ..................
Ziemski kredytowy . . . 
Zemelny . . . . . . . .

< Zw. bp.’ Zai. w Poznaniu

nom!' i * 5 5 8 *  ■ P5a^ : Ż ^ a ją  i Transakcja | Uwagi

C e n y  w t y s i ą c a c h

1000 
iUOOO 
10 Zip

1921jl922
280 70: 140 400 —
280 42: 120 2475 2625 2500- 2600

1000 300 600 42 0 — —

280 56: 140 2000 — —

280 4 2! 110 :;90 560 400-550
280 42; 130 1375 1725 160 r— 1700

1000 250-; ___ 350 — —

280 561 84 490 GG0 500—650
280 56 i 84, 10J — —

1000 _  1 1 600, 7000 — —

2350 nt.

Kategorje; Wart. Dy wid. j pjaCą; , Żąda; •. Transakcja ! Uwagi 
nora jla21ji9->2~l__________j__________j ! ________

C  e n y w t y s i a

Ł) Przemysłowe:
Agrohemiafabr. szt-naw. 
Bracia Biskupscy . • . • 
Browary lwowskie . . .

500
1000
500 500

500
1200

32500 25590 33000 35000,
Chodorów tabr. cukru . 1000 21 3000 13900 15600 14000-15500
C eg ie lsk i...................... — -- 3950 4500 4000—4450
Ćmielów tabr. porcelany 1000 200-1000 4639 4950 4700—4900
Gafota fabryka obuwia . 140 i 22 1401 460 510 470 —500
Galicja Rafinerja nafty . 140 i 800 — 2Sr0 03 — —
Górka fabryka cementu 140 1 119 — 40000 — —
„Kabel* T.p. Warszawa 1000 ! — — ; 1850 — .—
Karpaiit zakłady iitogr.. 140 ! 280, 140 2178 ■ 2125 2100
Krakus t. wódek Kraków 280 i 168 200 1700 — —
Niemojowski tabr. pap. 1000 30 1675 1925 1700-1900
OikosZakl. przem.-drzew 1000 j 300 400 15900 18100 16000-180 .'0
Parowozy S.A.bua masz 500 ; 60 — 2475 2725 2500— 2700
Pczei Pow. Zakt. bud. . 600 | 200 __ 520 580 525 -575
„Płatno* w Poznaniu ■ . 1000 — 750 1100 — —
Pocisk zakłady amunicji 550 , U 170 2675 2875 2700— 2850
Polska Naftaprzem. wiert. 500 100 350 1225 1575 1250-1550
Pciskie Tow Budowlane 500 | 225 400 295 335 300 330
Potęga Tow. huif żel. . 10000 1600 — 25000 — —
Rakszawa tabr. suictu . 149 | 100 280 11900 12100 12000
„Roba Zieliński* Z. mech. 
Siersza zakL eletar. . . 200 21 40

950
590 610 600

Siersza góra. zakłady . 140 450 — 22800 23200 23OO0
Spółka Akc. Wydawn. . 280 -- 66 50 — —
Tepege górn. zakłady . 700 350 700 7500 —
Tesp tow. ckspL soli . 1000 150 350 14500 15850 11600— 15756
Trzebinia f. maszyn S.A. 140 98 280 1500 •- —
Ursus fabryka motorów 500 180 250 2900 — —
Wild i S k a .................. 500 150 500 1250 — —
Ztelemewsib labr. masz. 1000 170 1070 39500 45500 4CO.O. 45000

r )  Handlowa.
Potsh) G l o b ................... 500 100 140
Po lba l.............................. 1000 1 160 25C 300 — —
Toban. . . ................. 140 701 210j 600 — —
Poisot. 1000 260; 600 200 — —
W a w e l .......................... 500 i 100 - ! 100 — —
Żegluga Polata. • « . . 140 i 2Łi; 5U

i r 180 —

45fc aŁ

V . W a !n K r  I  SiewVzw>
»

K ategorie:

Dolary amerykańskie
Dolary amerykańskie (drobna) , , .  » *
Dolary kanadyjskie . . . . t ,  «  «
Dyaary . . . « *. . ■ « « « *
Fuuty szteriingi . . • ■ .  .  > <
Franki belgijskie
Franki francuskie ■ •  • • « • « «
Floreny holenderskie . ! , < • < «  
Franki szwajcarskie „
Korony austriackie
Korony czesko-ełoWackla • « < • « «
Korony dnńskie
Korony norweskie
Korony szwedzkie
Korony węgierskie . .  *
Lei rumuńskie . • • • • « • « «
Liry włoskie .
Warki aismitckli « » • • • • • . «

KileCy ! :uiiiowe Czeki, przekąsy i wpłaty
płaca żądają transakcje Piać* żądają fransakc; i

\
•

■

Uwagi

m o
*■> «  
a  o

* ; i
5 S 3a-o g4) U.
N — *

L'£ -SbS > *9 
w m «
.* g  arJi 3
= 5  2
•“  -  0 «  3 M>J3 *3

.* ?■> Cfl j

Ceny rozumieją sie w  markach polskich 
za ICO kg. bez podatku spożywczego. 

_________miejsce stacja załadowania.

PSZENICA krajowa 73/74 ex 1923 
ZYTO małopolskie 68/59 ex 1923
ZYTO małopolskie 67/68 «  1932 r.

JECZM1FN: małopolski browarniany; 
JĘCZMIEŃ małopolski przemiałowy 
OW IES małopolski 44/45 ex 1923 
OW IES: małopolski 1922 r. ,
KUKllRUDZA: ruiru/iska stacja Sniam* 
ZIEMNIAKI jadalne . . . .

FASOLA: Wala . . „ ,  .
FASOLA: kolorowa . • „ ,
FASOI.A: krasą/ T; 1
GROCH: V jc iom  . " , , " ,  " 'V
GROCH: !-» V:rtorta . , . „
BO RW : ............................................
W Y K A : ...........................................   .
MIESZANKA: uaatewaa w car om 
LUBIN: . . . . . .
HRHC2KA; . ..........................

185060 90 i 1939090U 
110000CO!ll5!«00’0

11000000111500000

100'WOOO 10500000

SżOOOOOOiotOOOOOO 
— (39250600

I -  *

iwagr

\.c»y

S e k r t ‘f a  rjff.t < l i t  i  fi //.
Sp«>sło\y;uiu5 imiyflrj drukarskiej *\ cedule Nr. ?57 z iluiu 23*snuln:ii 

kurs ili/rei IKskia>fjach w ruhry*# MB.

Ceny rozumieją sle w  markach polskich 
aa 100 kg. be* podatku spożywczego, 

miejsce stacja załadowania

typy młyny lwowskie 
loco Lwów brutto za 
netto lączuie c wor- 

kam,

Mąka pszenna 40*/0 „0 ‘
Mąka pszenna 55% „1‘
Mąka pszenna 70°, o „V  
Mąka żytnia 60%  <T 
Mąka żytnia 7G% f  
OTREB pszen. netto baz worka 
O fREB żytni netto be* worka _  
MAKUCHY: lniane I koaopne , , „T*-"*''-
fAAKUCHY: rzepakowe
WORKI: lutowe wyrobn S trądom. Warta

Częstochowianka 75 ag. za sztuk* . 
WORKI: używane, dobre, za sztukę , 
KONICZYNA czerwona krajowa naturalna
&LOMA p ra so w a n a ............................
SIANO słodkie krajowe prasowane , ",
LEN • • ...................................

KASZA HRECZANNA .........................
k a s z a  j a g l a n n a
k a s t a  j ę c z m i e n n a .........................
KAPUSTA k w a ó z o n a .......................
i'fcCAk . . . . . ą , , .

Ceny

od | do

40000000
30000000
25000000
25000000
22000000
7000000
6OOŻO0O

Lw a*!

*)
♦>
*)
*)
+)
*)
*)

*l Ceny siatuii 
ko we bez trans

l ‘A;3 uwrs■ -̂r.

Generalny Sekretarz Dr. V J N E T U ,
. :e H r «^ ii^ (jp jb w ijć V iia ,< w  t >* r>-'< pt‘*-.ą- USP żadają: 1220. trans.:
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OGŁOSZENIA.
■?! 9ZMJL1TE O B W IE S Z C Z Ę  Ti L.

OBW IESZCZENIE
Lrby skarbowej we L.wowfcS z dnia 31. 
grudnia 1933 L. 3I1/T/23 o zmianie cen
nika detajlicznej sprzedaży wyrobów  
1 ytowowyc.il tak państwowych, jak i 
prywatnych fabryk.

Na mocy ustawy z dnia 1. czerwca 
1922 r. u Monopolu ty tomowym (X>/.. 
li. Rz. P. Nr. 47. poz. 409. art. 17 Z 1922 
r.). oraz usuw y  z dnia t>. grudnia 192.? 
v. o  zastosowaniu s-ta lej jediiastki do o- 
biusietiia danin, Dz. U. Kz. P. Nr. 127 
i 15. grudnia 1923 r„ poz. 1M4, zarzą- 
uzll.i Ministerstwo skarbu co następuje: 

§. I) Począwszy od unia 1. stycznia 
1924 r. ustanawia się następujący ccu- 
tiik detajficzucj sprzedaży' wyrobów ty
toniowych, wyprodrikowanycl) w pań
stwowych fabrykach;

1. C Y G A R A :
za 1 sztukę

Havaita (136 Fr- 11
Belweder 0.30 „
Wawel 036 „
BrytaniF" 036 „
Trabuce 031 „
Kuba 0.17 „
Portorico 0.1J
Mieszane zagr«n, 011 „
Brązy] Virginia 0.10 „ ■
Cigarjllos 0.00 „

II. P A P IE R O S Y :
za I sztuie

Stinks 0.080 F r-Z ł
Dames 0.070

" Kalif 0.060
Egipskie 0.045
Klub, Mediuof 0.035 „
Sejmowe, Daraskifl

Prezydent 0.035 „
Pogoń,t Sport, W ar

szawskie 0.030
Farys 0.020
Wjsła 4 0.018
W'auda, Yinkes 0.015
Cow-Boy 0 015 „

III.TYTONIE DO PA PIER O SÓ W ;
za 1 klg.

Kir 50.00 FriZł.
Xauti 45.00 „
NaiP. sułtańskt 40.00 „
Najp. macedoński 3.5.00 „
Najp turecki 30.00
Przedni turecki 24.00 ;;
Średni turecki 19-20 „
Kresowy 14.40 „

(V. M ACHORKA: 730 ,.

V. TYTONIE PO  FAJKI:
za I kfg.

Przedni fajkowy 9 60 Fr.Zł.
Zwyezaitfy fajkowy 6 50 „

§. 2. Począwszy od dnia t. stycznia 
1924 v- ustanawia sic następujący cen
nik detasUcznej sprzedaży wyrobów ty
toniowych. wy produkowany'ch w pry
watnych fabrykach:

I. C YG A RA :
za 1 sztukę

Gatunek luksus. A 0.40 Fr Z?
Gatunek luksusowy B 0,31 ??
Kjatun. najprzedn. A 0j25
Gatttn- najprzedn. B 090
Gatunek przedni A 0.13 >>
Gatunek przedni B 0.11
Gatunek średni A 0.10

Gatunek luksusowy X  
z iistnikieiTi 0,050 Er. ZŁ

Gatunek luksusowy B 
licz ir  tmka 0.045 „

z ustnikiem OT 40 •>>
Gatunek najprzedn. A  0.0.35 W
Gatunek j ajprzedn B 0 030
uatunek przedni A 0-925
Gatunek przedni B 0.020 44
Gatunek średni A 0.0 lb n

IV. TYTONIE:
za 1 kle.

Gatunek luksusowy. 40 to Fr. Zł
Gatunek najprzód. ,).5.00 >9
Gatunek przedni 28iOP
Gatunek średffi A 20.00 f«
Gatunek średni B

fajkowy 10.09 9?
Gatunek średni C

fajkowy, 7.00

II. C Y G A R ET K I:
za  1 sztukę  

G atu n e k  p rzedn i 0.06 E r. Z ł
G atu n ek  średn i 00.5 „

II- P A P I E R O S Y :
za 1 sztukę 

Gatn irek lu k su so w y  A
bez ustnika 0.060 Fr.ZI.

v. t y t o ń  do  ż u c ia  :
i 0.00 za  1 W g.

VI. MACHORKA: 
7.50 Fr> ZŁ za 1 klg 

Vll. TABAKA DO ZAŻYWANIA;
za 1 klg.

Gatunek przedni 4.00 Fr. Zł
Gatunek średni 2.4:->

§. 3. Zapasy wyrotoów tytoniowych 
oklejonych opaskami monopol owerai, ja
kie w dniu wejścia w zjc ic  niniejszego 
iozporządzenia znajdować się będą aa 
“.kładzie w prywatnych fabrykach w y 
robów tytoniowych, tudzież w  fabry
cznych składach tychże fabryk, podle
gają dodatkowemu opodatkowaniu w 
wysokości różnicy między dotychczaso
wa a nowa ceną opasek monopolowych.

T akicimi samemu opodatkowaniu
podlegają zapasy opasek Monopolowych 
w prywatnych fabrykach.

Rozporządzenie niniejsze wchodzi 
w życie z dniem 1 stycznia 1924 roku. 
j -Powyższy cennik s waloryzowany, 
tj. ustalony we f.rankach złotych- sta
nowi aż do odwołania podstawę do au
tomatycznego przeliczenia go co ty
dzień stosownie do kurcu franka ztote- 
go (ustalonego i ogłoszonego przez Mi
nisterstwo skarbu) na marki polski o. w  
których obowiązują ceny bieżące wy* 
ronów tytoniowych.

Obowiązujący i ogłaszany oficjalnie 
kurs franka złotego na kaidv piątek 
jest miarodajny dla pfreticzema cenni
ka wyrobów tytoniowych na okres ty- 
;odniowy od najbliższego poniedziałku 
Jo niedzieli włącznie.

Sprzedawcy wyrobów tytoniowych 
winni o każdorazowym kursie piątko
wym poinformować się na czas bądź w 
Urzędzie pocztowym, bądź też w ixi- 
J/.m.if. Kontroli skarbowej.

Dla przeliczenia cennika na okres 
!o 6. stycznia 1924 włącznie kurs iran- 
uj złotego ustalono na 1,220.000 Mk.

Prezes:
BUGNO w . r.

C&. I- 1107/2.?, !. Edykt. Strona po
wodowa Jozef Wrzyszcz, syn Gabriela 
w Wierzawicach, wniosła ssargę prze
ciw stronic pozwanej .łanowi Czapla, 
synowi Tomasza o 25>2 dolarów. An- 
Jjcncja do ustnej rozprawy zośtafa wv- 
1.1141:7. on a na 12. stycznia 1924. godz 
1 przedpof. w tym sądzie, biuro Nr. 9, 
Jk piętro Ponieważ atlćjsće pobyłu 
,trony pozwanej jest nieznane, ustana
wia się adwokata Dztarfotto w Rzeszo
wie kuratorem, który Ją będzie zastę
pował tli jej koszt i niebezpieczeństw:! 
dotąd, dopóki ona sama się nie stawi i 
nie ustanowi pełnomocnika. 7

Sąd okręgowy, Oddział !.
Rzeszów, dhria 18. grudnia 1923.

W  myśl S. proccd. karo. ustano
wiono dla ćztelrcch zwyczajnych ka
dencji posiedzeń Trybunału przysię
głych w Sądzie okręgowym w BrzCża- 
nach. rozpoczynających się w dniach
18. lutego, 12. maja, 15. września i 24. 
listopada 1934 o 9 rano jprrewodirtcią- 
cym Prezesa Sądu Jasa yiacenza, a za
stępcami Wiceprezesa Leona Gielę i sę
dziów Ermla Kobrzyńskiego, Pawła 
Bilińskiego, Karola Smolnickiego, Bazy
lego Szczerbaliuka, Jana Zawistowskie-

f Ze. Jana Guzkowskiego. MJchala Ra
deckiego. Karola Dotżyckicgo, Wlodzi- 
ańeiza Kordubę. 8

Brzeżany. 29. grudnia 1923.

a  r  ł. J  t k l  a.

P. lt>8/23<5. ‘ Edykt. M ichała Salrtrę. 
•sjmą. Fct&i /. Olaszy pozbawtoop czę
ściowo- wlasłiowohmści z powodu aa r -  
Dotrawstwa. Doradcą iego ustanowiono 
Nykolę Sajiira. .syna Dniytra / Oloszy. 

Sąd 5X>w«t»wy. Oeklz. IV.
Ttoanacz. dnia 23 czerwca 1923. %41
Lez. L. 5,22. Edykt. Józefa Guzika z 

(HowietrW oddaje się pod kur-K-cfę z po
wodu tttactantraw.stw a, a kuratorem je
go ustanawia się Jana Kobita z Uló- 
wiafiki. 9639

Sąd powiatowy. Oddz. 1.
Krosto, dnia 23 października 1923.

T Z S A y i A  ZA  Z M  A T.Ł "th X

T. IV . 1 16/22/S. Józef O lu szak  z 
S k rzy szo w y , k tó ry  obecnie Ik a y łb y  Jut 
62, w y e m ig ro w a ł p rzed  okala 30 laty do  
A m eryk i i tam że nie d a jąc  zn ać  o  sob ie  
przywaiitnucj od  lat przeszło  10, inial 
zg inąć  na po low an iu . G d y  zatem  p rz y 
jąć lu d c ż j, ża zachodzi iz ttaw aw c  d o -  
inmeroanic śmierci. p rzeto  w d ra ż a  s.ę 
m  p rośbę K a ta rzy n y  GToszakow ej po
stępow an ie  celem  usuam a za. .zm arłego. 
Wydaję się p rzeto  ogóbte  w eew aru c . a - 
b y  urteelrm o Sądowi lub kurata row i  
dr<*wi Julianow i K ryp iew staeum , a d w o -  
kiiS łw j w T a rn o w ie , k tó rego  ustanaw ia  
sic o b roń cą  w ę z ła  m ;iiżcńskiego w ia d o 
mości o jjo w y ż  w ym ioitosiym . Józeia  
G łu szak a  w z y w a  się. a b y  prhbd niżej 
w ym ien ionym  Sądem  staw ił się lob w 
inny sp iw ób uw iadom ił o sw e m  życiu. 
Sąd  tu te jszy  na p on ow n ą  prośbę  po dniu 
15 styczn ia  1925 ra zst izyg jiic  o  uzim du 
z j  z m ą r łe g a  9647-3

S ą d  o k ręg o w y . O ddz . IV.
'I arnór.c, diuti 16 cziarwca 1925.
T. IV. i39/23/6 Józef Horti, syn f:1- 

jjgza 1 riklzoLy w Stoprrcadi Królew
skich. 1-888. żcfuićiz ,au: tijacki, zaginął 

. uą ryoKdc we wrześniu 1914 Wd-.-t ai :c 
P06tepc.wai’ic ctlem -aznanto go za 
zmśrioKC, wzywa się o udzielenie wia
domości sądowi lub adwokatowi Dr. 
Barbackicuiuii wu Nowym Sączu. F.i (5 
lińesiacsch od, tpg, ogłoszeniu na pi- 
uowaą prośbę" órżtknle się o uznaniu 
ca zmarłego. 15

Sąd okręgowy. .Oddział IV
Nowy Sącz, 27. listopada 1923. 1
T. IV . 83/23/4. Józef Gazda, syn Ma

rianny i Wojciecha z Urbabńw, wodzo
ny l i  kwietnia 1873 w Odrzykoniu. żoł
nierz 18 p. obrony kra)»wej nri.-rf zginąć 
podczas oblężenia Przemyśla r. IcnAcćm 
lutego 1915. Wolrec lego ofclasz* ii ua 
wniosek Katarzyny Gazda w Odtayko- 
mu weswanfc, ażeby do .? miesięcy 
duręczt-aia edykto Sądowi w jaśie u- 
dziclono waąjoałośii o  cąe^atooyin. Po  
upływie tego termmu i po pnzeprowa- 
dzcBiu dowodów Sąd orzeknie ostaAecz- 
,iic o wniosku. II

Sąd okręgowy. TKIdz. IV.
Jasio, dnia 25 października 1923.
T. IV. 9/23/3. Postępowanie cćieui 

iznąiwa za  zmarłego. Szyraoii Dlfasz, 
ryn Klemensa i Rozalii /, Parów. uro
dzony we Wrocaaicc 17 lipca 1884, słu
żył wojskowo w  45 pp. a dostawszy się 
do uicwcdi rosyja!<icj miał tam lanrzeć 
na tytus w 1917 Gdy tedy zachodzi u- 
:ita w owe domuiemasMc śmierci, przeto 
.draża się na prośbę Katarzyny Ulja- 

owej r. Wrocaulri inastępowusiic ceśom 
j/aiama .a  zmarłego. Wydaj ty się przeto 
ogólne uewwanfe, aby do sześciu- mie
sięcy od clRfa ogłoszenia niniejszego 
edykt u udzie] ciu o Sądomd w Jaśle wla- 
iomoścl o po wyż wymicmkniytń, a te
goż wyuuenianego wzywa się, aby 
przed lirżei wyimenieniym Sądem stawi/ 
się lub w  indy sposób trwiadomt o 
swont życtłt Na ponowna prośbę roz
strzygnie Sąd o uznaniu za m urłego. 10 

S-ąct okręgowy. Oddż. IV.
Jasło, dnia 10 września 1923.
T. IV. 225/22/3. Józef Wojciccłt 2-ga 

im. Sarna, syn Stanisława, i Józ«fy z 
Barszczów, urodzono v/ GorUcasCli 27. 
lutego 1890, wstąpił do służby wójsko- 
wifcj w r. 1011 i miał Krać udziaj w  b i
twach psrd I.wowem w lesie-m 1014. cd- 
kąd słuch o nnn zaginął. Gdy tody z a 
chodzi ustawo^ ' dosademarae śmierci 
praoto wdraża dę na prośbę Franciszki 
Motykurwej z Gorlic pastgpóWaniC ce
lem nznanta za zmarłego zaginionego. 
Vvydaje się przeto ogólne woz.wa»c. a- 
by do sześciu miesięcy od dnia ogioszc- 
iria niniejszego odyktu ud/Jetono Sądowi

w Jaśle wiadomości o po wyż wymieata- 
■yni. a tegoż wy i  \vy?ni»nio:irg<> wzv- 

« »  sA  aby przed niże i wyppeniĄyM  
^ądefii starwil się lub w inny sposób u- 
wiadomił o sweir. życiu. N a  jx»ictwną 
prośbę rozstrzygnie Sąd o uznaniu ż-i 
iiinaitego. 12

Sąd okręgowy. OrkLc IV,
Jasło, dnia 24 Hśtepada 1923.

I". IV. 24/23/6. Jan Karo! M.yrtafc, u- 
rodaony w  Gołąbkówicach w roku 1884. 
syn Antooi«»o. jako żołnierz aajssrjacki. 
/ąginąl w marćti 1915 na Mhjgitiech, w  
bitwie pd Pauhsza. W  dorrmicnwnłu 
tmiesei wdraża się ua prośbę Anny Myr 
lakowej postępowanie udowodnictya 
śmierci. W zyw a się o udzielenie w-iado- 
.iiości o Jajńe Karolu Myrlaku Sadowi 
lub kwaterowi notariuszowi Bahrowi w  
Nowy.u Sączu. Na ponowną pnbśbę pd 
upływie 3 miesięcy ad tego ogłoszenia 
orzeknie « ę  o udcnvodiuiesiui śmierci. H  

Sąd (ikgęgowy. Oddn IV.
Nowy Sącz, dnia .8 wrześpia 1923.

T. V. 251/21/4. Józef Smrek lirodzo- 
uy 1889 w  Nkrcliobrzu, pełnił rfirżbę w  
czasie o «y  przy tocsiadi przy 4 Stai- 
teł przydzielocej do węgierskiej 131 
dywizji waicząccj na frojTcie rosyjśkbit.
\\7 'marcu 1915 w  Karpatach zacisoroycoł 
:m umy.nłouą chorobę. oddany zostaf 
no sz,pita!sL wojstou-ęgo, poesetn ślad za 
mm /agiuął. M''draża się pi-stępowanic 
celem uzmauia za irmarłcgo. Mydaje sic 
ogókte wezyi-auic, oby udzsiełoito Sądowi 
wiadomości o powyż wynńetuottyin. 6 

Sąd dkregowy.
Rża-szów. dnia 1 grudnia 1921.
T. iy . 61;23/3. Józef Przybylski, syn 

Michała i Antoniny z Fb'zybylsktch uro
dzony 9 lutego 1885 w Szymbarku, słu
żył w 20 pq_). i w SiCrptEu 1914 pod Lu- 
''ii.-ft-iii zginąć miał na polu cltwaiy.
Wobec tego zarządza się Jia wniasęk 
Mąt;:; Gawlikówcj ]5BStćpowanic cde:«  
uznania za zmartego a zarazean ogłasza 
się wezwanie, ażeby dó 6 raiosięcy od 
dały i/głoszenia edykt u Sącłowl w  Jaśle, 
rdziclcno wiaóomo/ci o zaginionym. Po  
upłvw*e tego terminu i po przaprowa- 
dzeniu dowodów Sąd orzeidBlę ostatecz
nie o wniosku. 9

Sąd okręgowy. Odki z. łV.
Jasło, dińa 25 pazdztćnuka 192,?.

I • IV. 98/23/4. Fóotr Urbmak, syn 
’! 'TnłŚSZa i TeikB z Dudików. urodzony' 
v> Oiłrzvk(aiiu 16 pażdzkąĄt&r 1875, 
ndał zginąć pod Przefnyślcin ad kułi 
duiH-duni w lotytn 1915. Gdy wobec te
go jest pfa/wdooodobneni, żc soba wy-' 
mientón* poniopł* śrajeTć. rgiasza się 
wezwarże ażeby ffio trzecb miesfęcy od 
daty ogtoscenra edyktu Sadi-ui w Ja-ic 
udziełoBo wiadomości <> zagirńiyiym. V e  
pływie togą tarmituj i )n> przeprowa- 

dzebhj dowodów Sąd orzeknie oc-latecz- 
uie o wniosicit ' 12

SrrJ okręgowy. Odiz. IV.
Jasło, dioia 25 pażdajewiil^a 1923.

Ń  F I R M  T .

Firm. 1824. Rg C. VTł. 12. W p «  (b -  
my spólkowe.i. Do rejestru wpisano 
dnia 31. stycznia 192.?. Siedziba firmy: 
Lwów. Brzmienie firmy: Pixiolskic Za
kłady przemyslowobudowlanc. spółka 
z ogr. odp. we Lwowie. PrzedfBiOł 
przedsiębiorstwa: Budową młynów na
własny i obcy lachunek, 2 ) prowadze
nie młynów, oraz Ba bywanie pośrodni- 
czeuic w nabywadiu, kupńo i sprzedaż 
produktów rolnych i młynarskich, urzą
dzeń i narzędzi z przeniysTcjn młynar
skim w związku zostających. .?) zakła
danie i nrowadzeuk: fabryki wyrobów f 
sprzedaż artykułów zimowych si>ortów, 
4) zakładanie i wydzierżawianie fabryk, 
kupno i sprzedaż gruntów, lasów I 
drzewostanów na cele przemysłowe, 
oraz wydzierżawianie i administracja 
majątków rołnych, 5) eksplotacjó ka- . 
mienWotnów. wydobywanie surow
ców służących do wyrobu nawozów  
sztucznych i fabrykacji uawoeów  
sztucznych, b) uczestniczeoic w  przed
siębiorstwach osób innych, uiewcho- 
dzących w skład spółki, która ma za 
cel popieranie, rozwoju i podniesienie 
sprawności przemysłów w tych samych 
lub ‘ pokrewnych gałęziach. Stosunki 
prawne spółki: Spółka opiera się na
kontrakcie sporządzanyn 1 we formie 
aktu notarialnego z daty Lwów, 23- 
października .1922 I. rep. 18756. Kapitel 
zakładowy: .łZDOO.OOd Mk.. w catoso
wpłacony, a mhmowtóe: 16.323j600 ML. 
w gotówce, reszta zaś stanowi aport 1 
wniesiony przez spóteików majora Sta
nisława Jasińskiego, a mianowicie pra
wo własności do jednej trzeciej czę
ści nic wydzielonej części realności whl
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>227 lii s;tn. Kołomyja, oraz wszelkie 
.praw ą z tytułów Kontraktów  najihu tc- 
finuż spuinikow j prtfys 'uguja.ce lub w 
: przyszłości przysługiwać maiacc. Ka- 
'tzfctl składa >•*«.: i  t r z j j 1, /.aa iadowcuw, 
'Który ifsraaoaółihi Stanisława Jasiii- 
■ skiego. majora W . R. w W arszaw fc, j’a- 
;ko klerującc&jb, Jana Popasa, b. porucz
nika W . R. w- Kt>r„Selatynio pow. Ko- 
.morówka, jako zastęp y kierującego i 
Zygmunta Popicia, b. ^ysiis trza  W . P. 
w Bielsku. L>m /Łiijpifiiwa s ;ólki po- 
trzebiiom jest współdziałanie kierujące
go zaw iadow cy z jednym z. pozosta
łych zaw iadowców , iub w razie prze
szkody po stronie kierującego, tegoż za
stępcy z pozOslałyyi zawiuuuc.cu. któ
r zy  nodpi.syw^t r fe k  fen ie spółki w 
ten sposób, żc pod brzmieniem p * ł< ]»  
laetcjre sv. e podpisy. 0576
Sad okręgow y. jako liuodi. Oddz. IV .

Lw ó w , dniu 1S! styczniu 1923.

, Firm. 15|7. Rg. 15. I. .•■>. Zmiany doty
czące iirmy spótkeuwoj .jiuż v..o,sa,i<rj. Do 
fcj?sr«ll WP3*.',;::> .2 
192-3: Sicd/ih:* flriii 
1. 7. Brzmienie fint 
l;ipucc/.nyj a". A.
Nadano prulc.rrc Sr,

:: urzę-irikow'-;

iia 27. gyźltócrnih.
Lu!'-!','. PłVfcAV,:.i

y :  Z e i .u . i t y j  Bau '
Lwów i. Z w ia ły

W il c -zvrior
spraw:
and:..

c.
!.»•>•••. u;; a. .5. :
L. cz. Firm. ifify. 

do rejestru iuaioi. ■ w-ergu 
w  ej. Do rtit-sif ji C. imi 
fumtępu": Sitc 
Brr-Ptmnńo krn:>.: <.n^cuw

lUCtkLił IV. 
ljS P397 
\. :-5t. w .ais 

iriiiy spóik ■- 
’ wciąga.’?- ca 

ri z i .■ i \ ' : Dow. pi,; >v.
’ --'.uw i D.Calilail .!

S-ku, ę)on«it
tnioi prztóięhŁmrst w a : N a b y w l i c  i po- 
>:iiyW jr.ie tmucriatów opalow .Wh ws/el- 
kieąi: rodzaj:: do uędSjcda irflesa-uui i 
wszoiki-'4..*o ro d za j:! przjy.s-l^bfcrstw  ■ prze 
m yślowych, r,sniui S> Ikr: k*nlr;i*ct
•spółki z daty Dró'1-obyc.'. 2.3 września 
1923 w\- formie tek tu uiuar-jabago do 
Lrc-p. i 1051‘ . Zav.‘;uick>uwty: .Maurycy
GruasniSii. kup to  w  Drohobyczu i Ma
rti./ ignacy 2 im. Pacrhmau. kopiuj w

Borysław iu. Kapitał zakładawy wynosi 
«'0,000.0uą rrikp. w  gotówce wpłacony. 
Czas trwania spółki: meograrile/ony.
Podpis firmy: pod brzfljtsriciu (inny
umieszczą swe pody-Ly zaw iadowcy, 
którzy zastęoywać będą spółkę łącz
cie. Dzień wpisu: 2-0 wrześniu 11923. 961 i

Sąd yk ręgow y jako handl. Oddz, M.
Sambor, dnia 30 września 1923.
Firm. 1510. Rg. B. II. 50. Zmiany do

tyczące firmy spółkowej jfcż wpisanej. 
Do rejestru wpisano' dnia 1S. paznzier- 
mka 1923i Siedziba firn:' W arszaw a, 
iilja Lw ó w . Br/rmienis {irm y: Bank Na
rodow y ula liwskiego przemysłu, rze
miosł i lmndlu S. A. w W arszaw ie. 
Zmiany: K ierownik Oddziału lw ow sk ie
go Tłjńzof Radziejowski ustąpił. K ierow 
nikiem Oddziału w e Lw ow ie  został dr.
I adeusz Ouzierżyński. 9573
Sąd o k r i f fw y ,  jako i;audl. Oddz IV.

Lw ów , diiia 4. października 1923.
Lcz. Firm. 1477 1&. C. VII. 243. W p is  

itrtny s(4łlkw. t i. Do rejestru wgftsano 
dół,i 6 listopada 19KT; Siedziba firm y: 
Lw ów . Brzmienie iirm y: ..TekriiF*. Ir;1 
warz;.siw o ckvspli,ataęji repy i ernuisjt- 
raitfry. ej. spóikn z ograa. odpow. wc 
1 wowie. Rrzedmict przedsicoksrsćy/a: 
kapso , i r-przedaż na własny lab cudzy 
ratliubek reny. v.:,sl:u ziemnego i !n- 
:•} eh bltir.iiŁrów, Ich k>mbaRdbvva!tie lub 
ma.ęa/ynowaaij. katpno i sprzedaż p ' v- 
rządów do v. ierc-ejM  rwćrzcbnycii. vvo- 
giwe p rzep jiw  ad-zeJiie v.':;zeik-icb trans
akcji poZe-uaiac:, eh w zvwafcku w przc- 
mystern u s ite w a i.  W  szc^cRÓiucdc: rna 
sic swóiika zająć po uzyskaniu pótry.c- 
iuic.i ic■ ;n cesji zbieranie*:! i łapenieui kana 
!u ropne:,.\! i ro:»v naftowej w ^ ie k ło j z 
k< palu. szybów , rurociągów i zińcrni- 
kóv. oraz \vykc,::yv;:tiiie orzemy siu. 
urzerahia.uie zakuplottego 1'ib do pr/j> 
-óbki dostarczonego cudzego kale rop- 
i cgó. Czns trw an ia: r.X6Krtaiięzjany.
Stcsunki prawne spółki: Spółka opiera 
s.'ę na kontrakcie zdziałanym we iormie 
aktu 'łibtarjalnego z daty Lw ów, dnia

j 11 września 1923 L. rep. J52-7-L Kapitał I 
l ziiklc.dówy wynosi 10.000.999 :;on;o 
f wpłacony. Cztanisami Zairządu wybrano: 

Dra Karuki Sa>czy>K»kieg^ dvrcktcra • 
Banku Lc-ntrfcinegu w W arszaw ie i dra 
Zygmunta Nuziko**skicgo'. sekretarza 
izby p:ytecx!awców w Borysławiu, a za- 
-tępcanii Ludwika Maddjęwskiegót 

żjTticra i dra Stanisława Jun&a. dyrek
tora Baidtu. Fodpfs iirmy siastóPuje w 
ten sposób, żc prwi brzmieniem fćrtnv u- 
itiieszczą sv c łączne podpisy dwaj za- 
wiade-wcy. zawiadow-ca i zastępca za
wiadowcy. b ą iż  też jeden z nicii łącz
nie z pr&kurzysttt. 4

Sąd ('-kręgowy jako haudl 'Oddz. IV.
Lw ów , ditia 2 ' ‘ stepada 1923.

Firm. 41/23. Rg. C. 1. .214. W  re
jestrze spółek z ograalczoną odpowie- 
dziahiością przy firmie ..Stolarnia i iu- 
b; > ku tnebii „S ty l" ,  SpBłka z ogr. od
powiedzialnością w Bieczu wpisać na
leży : Spóluik Leopold W ilin ger  kosi- 
traktem ustępstv a zdziała.nyni dnia ó. 
lutego 1923 L. R. 17815 w formie aktu 
notarialnego odsi^pit spólnikowi M ojże
szow i Sptelnmnowi w porozumieniu i za 
*z\valen ie:u  Dyrekcji ze sw ego udziału I

1/6 część kapitału zakładowego, w y  no 
szącegą 14.6667%, wobec czego udział 
w kapniie zakładowym  M ojżesza Spicl- 
inana jw dw yższy ł się o 14.oW)7% —  
zaś udział Leopolda Dólllngcra zredu
kowany zostaf do 2%. 9f»7

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Jasło, 23. lipea 1923.

Firm 1306. Rg. C. VI. ir|. Znitau^ 
dotyczące firmy już wpisanej. B o  reje- 

Atru wpisano dnia 12 wniesu ■> 1925 
Siedziba iirm y: Lw ó w . j > Ł;nie:ik' tir- 
n:y: Polski SynJykait haM Sowy Ska 1 
ogr. odpow. we Lw ow ie . K.miauy n- 
chwą.łą W alnego qffw w ifc .esua / l'.*-gt 
mar|a 1923 zav. Ip-rzyiui-rwcią u oą rja ł 
nie do i. ren. 5.3849 znuftrdouo dotych
czasową piodizibę Spółki L w ó w  aa Kra 
k o w , •

Sąd okręgowy jako hajtd:. ftdd f. iV.
L w ó w , dnia 6 września 192L

O D S T Ą P IĘ  mieszkanie 5-pokojowe za 
przeprowadzenie koniecznej zaprawy 
Wtadomóść u właściciela, Supiaskieg., 
28 m iii/ y  4— ó popołudniu.

iit ac/C- 
. t."8:i.y.i 
oBistca V
0. iL X

W E Z W A N IE  DO  S K ŁA D A N IA  O FERT.
S 7.eK.sf.vo lr,t. DOK, X. w Przom yśiu odda w droazc przetargu oiei tuw-go 

dostawo na 10.1W0 kg. rcf/iesfęć tysięcy ) ikóry  podeszwo w ej 1-szej jakoś:! 
(krupouy) ilu  O kręgow ego Zakiadu Mundurowego Nr. \ . w Prze,uyślu-lLiL.a:- 
czyce. N em ,w  0.

(.)•• rty w zamkiuotycii tóperiach  przepisowo ostemplowanych z 
uLrn próbek, na całą dostawę względnie jej część, wraz z dowodem 
w Kusie Skarbowej wadium w wysoltoś. i 3% wartości oierowai.e.i 
składać do iwriu JA stycznia ,924 r. w Szefostw ie Intendantury D. 
w iLzcinyśiu. ul. Smolki 13/11. p.

Otwarcie cteri nastąpi 18 stycznia 5924 r. c godz. 9. rano.
W  razie  lie ga tyw itego  w yn iku  przetargu  c .icrtowcSo odbędzie  s !e w- tysn S »  

mym dni,, przc-.arg ustny. \
Ewc-itt-iuwkiycit dodatkowych utiortnucH zasięgać możtra co»izk>;U’.;e z wy ja u 

kietn niedziel, i świat od *p d z. 13— 15 w W yuziulo Mutid. Szef. Int. O. M. Nr. X, 
Przem yśl, ul. Smolki 13/11. p. Pokój Nr. 3. 943'

Szef infendeutu^y O. K. Nr. X 
—  J. K O ŹM IŃ SK I pik. lu t

•> ś(kRAS"'.':;,

0 <3ŁOSZE^f£.
N a zasadzie uchwały R ady Z a ła d o w c z e j  z 9. grudnia 1923 oraz zgodnie 

z przepisami g 24 i następnych statutu topólki zwołuję niniejszem

E Noczwnns MZg?c midzBnlr
A k c j  o n a r j u s z y

Banku Rolniczego S. A.
we Lwowie

na dzień 19, stycznia 1924 o godz. 12 w południe do lokalu Banku w e Lw o
wie, ui. Kopernika 20, I. p„ Sala posiedzeń.

Porządek dzienny;

1) Odczytanie protokołu z V. Nadzwyczajnego W a ln ego  Zgromadzenia.
21 W y bó r  członków Rady Nadzorczej.
3) Zmiana § 8 i S 12 stalutu
4) Wnioski członków.
W e  I .wowże. dnia 28. grudnia 1923. Prezes R ady Zaw iauowczej

Dr. Adam Głażewsk] rim.
§. 20. Na Wahlem  Zgromadzaniu yia praw o !>yć obecnym każdy akcjo- 

n:u'jusz osobiście lub prze/, pełnomocniku, ma pruut>, zabierać gfos i stawiać  
u nioski. Iłra\.o glosowajWa -ni Zgromad/cniu przysługuje tylko aktjouarjuszom  
iui) itr!: pełnomocnikom, którzy pos..u.i,;a canaimniel 10 akcji, przyezcm każde  
lii altcii daje p raw o  jednego"giosu. Rciuomociiictwo da giosow ima winno być  
pisemne i może być wystaw ione tak na innego akcjonariusza, jak i na osoby  
poslr •nne z ten: zastrzeżyoiedi. żc jeden oeluomoSLk nie może reprezentować  
wię.fij niż jednego akcjonariusza. Każdemu akcjonariuszowi posiadającemu 
prawu głosowania, woluo^miaituwać ii*d,tcgi) iub kilku pełnomocników z teni 
tylko :«6U'zeżeniem, aby rów-uie Właściciel akcji, jak każdy z jego pełnomocni
ków by ł w  nraw ie na zasadzie ilości rcrrczan lo^m yich akwji w ykonyw ać pra 
w o głosowania. Posiadacze akcji nu okaziciela korzystają z p raw a g losow a
nia ma W abieni Zgromadzeniu, .0 iie najdalej do dni 14 przed datą W alnego  
/gromadzenia złożyli t woic akcje w kasie Spółki, którą w  zamian za to w y 
sta ra  im karty legitymacyjne, .opiewające mi nazwisko deponenta z wymienie
niem złożonej akcji i przypadając, cli nań głosów .

§. 21. O ile akcjonariusze zamierza jo na \> ainem Zgromadzeniu w ykony 
w ać p raw o  glosowania p rzc i pelnónwcnikó#, T-.iimi najpóźniej na dni ośni 
przed torminem W alnego Zgromadzenia podać do wiadomości przolożctistwa  
nazwiska swoich pełnomocników, którzy utrzymają imienne legitymacje 
z [wdaniem ilości przypadających nań głosów . U sta  uprawnsoaycfe m' ten 
sposóii dr. ;';!c:so',y:ui-:a H*fuams%:.::ikó^'. oraz lista biorących udział w  Zgrotna- 
d&uti’! akcjonariuszy w y  w i es zona. zo-stiiiue w  lokalu spółki przynajmniej na 
dv,ic godziny przed rozpuczęcicai ZgromyiiJcma.

lT e rro n e ra ta  h cz m inosratiia m ies ięczn ie  225,1.01)0 ntp., z  odn oszen ie iti '.uir poczta  m ies. 2 5000.000 tup., zu. g ran ica  3>WW.<MU m p .—  R ed a k c ja  
CKt PTif o l  , 4  raiin <ao A łżO l. w yiąJric-m  n iw b ic l i. św ią t. ■ R«Nkikt>:>r tu  iLe l, iir ry .ju iiiji od 2. 1 ••' peip. --J.-y.t,.v.' '.iHractKOW Kriycii

iiaic l i r i t ;  :kr prr.y.irrzi/r sic. • -  ̂ R fk o p is ó w  R rt ia k cL  i Aam inlśtrać.ia 'n io  /ATaga ja . -  KFr.ro Partz.':: K a ty  u . 14 1 .690.

R ed a k to r  udpuwicdzialuy: J F K 2 ¥  K O N A RSK I N a l f c ź y t o Ś Ć  p o c z t o w ą  o p l ą c o n o  r y c z a ł l e i t i .  IDiHkitr—  P o lsk a , pod  za rz . Z. .  totbt w c - tc g fc


